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W miejscu . . . . . SOC ORORKPŁACE BACA RED 
Pocztą w państwie austryackiem 
n niemieckiem ; 

„n. do Włoch, Francyi, Anglii, Belgii, Szwajcaryi, Tur- 

əyi i innych państw, należących do związku pocztowego 


OGC KYZENIECH 1) 


UPEEU JA E DT S EOGA OWOWEO JE 


EPrenumeratę przyjmuje się tylko od £ do ostatniego dnia w miesiącu. — Listy z pie- 
niądzmi i przekazy pieniężne na prenumeratę i ogłoszenia (inseraty) uprasza się nadsyłać franco 
Konia — Listy reklamacyjne nieopieczętowane nie podlegają opłacie 


do Administracyi Czasu: w 


pocztowej. — Zastów niefrankowanych nie przyjmuje się. — Rękopism 


»»Czas** wychodzi codziennie wieczór, wyjąwszy niedziele i dni świąteczne. 
oddzielne Nra Czasu, o ile zapas starczy, w Krakowie po 10 ont., z przesyłką p 
i we Lwowie po 19 centów do nabycia w biurze dzienników, przy ulicy Karola Ludwika i. 8. 


Prenumerata wynosi: 


ocztową 12 centów; 


na cały rok | na kwartał | na 1 miesiąc 
20 sk 5 złe. 1 złr. 80 et. 
24 złr. 8 złr. 2 złę. 50 et. 
28 zł. 7 złr. 3 złr. 
32 złr. 8 złr. 3 złr. 


w nadsyłanych nie zwraca się. 
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Z ZMIE S A LE AES OTA 
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Prenume 


zaa mlipa Karola 
m rue de Varenne 38 
fer aai w Wiednia ; (Pronumóratą p. W. Raczkowski 


Courbeyoi pod Paryżem rue du Chemin Š 
anktn rocławin), A. Oppel R. Mosse 


Administracya Czasu w Mrakowie i urz 
S. A. Krzyżanowskiego, handel Niemojewskiego w Sukiennicach 


po 30 cnt. za d. 
łącznie p. 
de 


bu cie n; M., Berlinie, Lipsku, Bazylei i W. 
w Berlinie, Hamburgu, Monachium i Norymberdze), H. Schalek , M. Dukes, 


rate przyjmują: 


prenumeratę 


ienników Hora handel Ba- 


ny po 5 ont. — Nadesłane (na 3 stronie) 


Kraków 10 stycznia. 


Radykalizm francuski święci w Paryżu dwa 
tryumfy, mianowicie zwycięstwo Gerault-Richarda 
w 13 okręgu paryskim i wybór Brissona na pre- 
zydenta Izby deputowanych. i 

Każdy z tych wypadków ma swoje odrębne 
znaczenie. Wybór Richarda jest demonstracyą 80- 
cyalistyczną, wymierzoną wprost przeciwko osobie 
prezydenta rzeczypospolitej; powołanie Brissona 
na urząd, należący do najwyższych godności re- 
publikańskich, jest porażką umiarkowanych ży- 
wiołów. Richard jest osobistością zupełnie niezna- 
ną w świecie politycznym, którego jedyną zasługą 
było to, że został skazany na półroczne więzienie 
za obrazę Casimir-Periera. Od tej chwili obskur- 
ny dziennikarz wyrósł na bohatera, a socyalisty- 
czne stronnictwo wytężyło wszystkie swoje siły, 
aby zdobyć dlań mandat do Izby. Bravo Parts! 
napisał w swoim dzienniku Millerand na wiado- 
mość, że Richard otrzymał największą ilość gło- 
sów z pomiędzy 8 kandydatów; dziś, gdy wybór 
ściślejszy dał mu znaczną większość, La petite 
Rópublique ogłasza światu, że lud paryski wydał 
w ostatniej instancyi werdykt, potępiający prezydenta 
rzeczypospolitej i politykę obecnego gabinetu. — 
Niezawodnie wybór Richarda jest jednym z tych 
wybryków powszechnego głosowania, które trzeba 
z góry przewidzieć przy tej formie objawów „woli 
Judowej*, zawsze jednak fakt ten będzie wyni- 
kiem niezdrowych i przewrotnych prądów. Trzeba 
bowiem stwierdzić, że we Francyi szantażyści, pa- 
namiści i-zdrajcy kraju wywołują daleko mniej 


—xgrozy oburzenia i głośnej nienawiści, niż uczciwi 


i patryotyczni obywatele, którzy odważają się nie 
schlebiać złym instynktom masy. Casimir-Perier 
jest dziś daleko więcej znienawidzony i daleko 
bezwzględniej prześladowany w prasie i na zgro- 
madzeniach publicznych, aniżeli Portalisy, Cani- 


_ vety, Dreyfussy i im podobni. Radykaliści, zwy- 


kle tak surowi dla wykroczeń przeciwko moral- 
ności publicznej, są pełni pobłażania dla dzienni- 
karskich rycerzy przemysłu, którzy oddają im 
. znaczne usługi 'w swej prasie, ale nie cofają się 
przed żadnym środkiem, przed potwarzą i znie- 
wagą, gdy chodzi o zwalczenie ludzi, nieulegają- 
cych ich teroryzmowi. 

Wybór Richarda stawia na porządku dziennym 
jeszcze jednę drażliwą kwestyę. Nowy depatowany 
jest obecnie więźniem w Sainte-Pelagie, na zasa- 
dzie wyroku sądowego. Chodzi więc o to, czy wy- 
rok ten został uchylony, i czy Richard powinien 
być wypuszczony z więzienia. Sprzymierzeni so- 
cyaliści i radykaliści nie szczędzą argumentów dla 
wykazania, że Richard musi odzyskać wolność. 
Powołują się na przywileje parlamentąrne; podno- 
szą, że 13 okręg ma prawo posiadać w Izbie re: 
prezentanta i przypominają podobny wypadęk, 
"który miał miejsce w 1891 roku. Wówczas Paweł 
Lafargue, również. socyalista, został wybrany do 
Izby, w chwili, kiedy odsiadywał karę więzienaą. 
Millerand i Ferroul zażądali 'w parlamencie wy- 
puszczenia go na wolność, a Izba przychyliła się 
do ich wniosku prawie bez dyskusyi. ; 

Politycy umiarkowani odpowiadają na te argu- 
menty, podnosząc, że przywileje parlamentarne nie 
mogą żadną miarą osłabiać powagi wyroków są- 
dowych, że 13 okręg. będzie miał reprezentanta, 
gdyż Richard może zawsze głosować przez za- 
stępcę i że uchwała Izby, uwalniająca w swoim 
czasie Lafargue'a, nie tworzy prawidła, ale jest 
wyjątkiem, który nie powinien się powtórzyć. 
Zresztą inny deputowany, Mirman, znajduje się 


w położeniu analogicznem. Jest on aaa ol 


nz 


pełni słażbę wojskową, jak każdy rekrut, a mimo 
to nie przestał być reprezentantem swego okręgu 
i głosuje stale za pośrednictwem swego przyjaciela 
politycznego Milleranda. 

Takie są obustronne rozumowania; jednakże 
cała dyalektyka osłania właściwie jednę oko- 
liczność. Richard siedzi w więzieniu za grubą 
obrazę Casimir-Periera; — wypuszczając go na 
wolność, Izba uniewinnia go, a tem samem daje 
jaskrawe wotum nienfności prezydentowi Rzeczy- 
pospolitej. Tak zrozumiał rząd tę sprawę i po- 
stanowił wystąpić stanowczo przeciwko wnioskowi, 
domagającemu się uwolnienia Richarda. W razie 
uchwalenia tego wniosku, przesilenie gabinetowe 
jest nieucbronne, a władza przejdzie do rąk rady- 
kalistów. 

Kwestya ta pozostaje w ścisłym związku z wy- 
borem prezydenta Izby, gdyż w razie upadku ga- 
binetu Dupuy'ego, jego następstwo powinien objąć 
on właśnie jako posiadający w danej chwili zau 
fanie większości. Otóż Brisson został wprawdzie 
wybrany nawet bez kontrkandydata, ale nie otrzy- 
mał większości. Padło nań zaledwie 272 głosów, 
podczas gdy 271 deputowanych wstrzymało się od 
głosowania, a 39 prawdopodobnie z prawicy, gło- 
sowało przeciwko kandydatowi radykałnego obozu. 
Brisson zapewne zadowolni się tym rezultatem, 
ale jego przyjaciele w żaden sposób nie będą mo- 
gli twierdzić, aby większość była po ich stronie. 
Mimo to porażka rządu i stronnictw umiarkowa- 
nych jest widoczna, a polega na tem, że ani rząd, 
ani większość popierająca go, nie zdobyła się na 
własnego kandydata. Pierwotnie proponowano go- 
dność prezydenta Feliksowi Faure, ministrowi ma- 
rynarki, który jednak odmówił, obawiając się, że 
jego klęska wywóła bezzwłoczne przesilenie ga- 
binetowe. Słusznie jednak zauważył pewien dzien- 
nik, że od chwili, kiedy Brisson został prezyden- 
tem, p. Faure ma niewiele szansy utrzymania się 
przy swej tece, gdyż rząd upadnie przy najbliż- 
szej sposobności. I rzeczywiście już w najbliższym 
czasie rozstrzygną się losy gabinetu. Brisson za- 
wdzięcza swój wybór tak zwanej koncentracyi 
republikańskiej w duchu radykalnym, a zwolen- 
nicy tej doktryny zechcą zapewne mieć rząd bar- 
dziej odpowiadający ich zżapatrywaniom, niżeli 
gabinet Dupuy'ego, który opierał się stale na ży- 
wiołach umiarkowanych, a radykalistów zwalczał 
niejednokrotnie. Wprawdzie ta koncentracya jest 
dość dziwaczna, gdyż obejmuje także socyalistów, 


a wątpić należy czy Francya już tak daleko za- 


szła, aby znieść gabinet, popierający teorye ko 
lektywizmu; ale być może, że socyaliści nie będą 
się ubiegać o teki ministeryalne, a poprzestaną 
na roli rządowej większości. W każdym razie sy- 
tuacya jest ciekawa, a ostateczny obrót rzeczy 
nader niepewny. : 


Berliński Vorwärts, którego specyalnością było 
ogłaszanie poufnych aktów rządu niemieckiego, 
rozszerza swój zakres działania. Na początek po- 
daje w jednym z ostatnich numerów tajny re- 
skrypt naczelnika warszawskiej żandarmeryi do 
granicznego urzędu celnego w Kaliszu. W re- 
skrypcie powiedziano, że „wedle relacyj ajen- 
tów rosyjskich z Krakowa*, następujące 


stowarzyszenia polityczne krakowskie wygotowały 


odezwę w sprawie odbudowania Polski: „Koło“, 
„Sokół*, „Mickiewicza“, „Koscyński* i „Powstan- 
cew“. Ajenci owi donieść mieli dalej, że po zgo- 
nie Aleksandra III powyższe „anarchistyczne 


stowarzyszenia polskie powzięły nadzieje, które 


się nie dadzą spełnić i przemycają swe prokla- 


macye w wielkich ilościach przez granicę w Mi- 
chałowicach, Baranie, Igołomii itd. itd. Reskrypt 
nakazuje przeto zwracanie bacznej uwagi na tę 
agitacyę. 3 

Kto tu padł ofiarą mistyfikacyi: redakcya Vor- 
wärts, czy p. Brok, nie wiemy. Naiwność „infor- 
macyj* występuje choćby tylko w liście owych 
„anarchistycznych stowarzyszeń*, które wylicza 
raport mniemanych ajentów rosyjskich. Gdyby 
wszakże wiadomość Vorwärts opierała się na pra 
wdzie, wówczas mamy do czynienia z jednym 
z owych niegodziwych wypadków tworzenia spi- 
sków i zamachów przez rosyjskie organa rządowe 
ad usum... utrzymania tego, co jest. Niepodobna 
bowiem uwierzyć, aby żandarmerya warszawską 
posiadała w istocie tego rodzaju przewrotne i fał- 
szywe „informacye* o tutejszych stosunkach. 

Uważamy tem bardziej za potrzebne podnieść 
tę najnowszą mistyfikacyę, obliczoną na naszą 
szkodę, że dzienniki wiedeńskie, jak Tagblatt 
Szepsa i Deutsche Ztg ze znanym brakiem kry- 
tycyzmu reprodukują bajki, zawarte we Vorwdrts, 
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Przegląd polityczny. 


Montagsrevue odznaczająca się co tydzień do- 
borem fałszywych informacyj, w ostatnim nume- 
rze prześcignęła siebie samą. Dzienniki- półurzę- 
dowe mają też dużo roboty z dómenćis, skierowa- 
nemi przeciw pełnemu fantazyi organowi p. Her- 
zoga. Z powodu tych „informacyj* (wśród których 
znajdowała się także, sprostowana juź wiadomość 
o spensyonowaniu szefa sekcyi w. ministerstwie 
handlu p. Obentrauta i zastąpieniu go przez posła 
Hallwicha!), wyjmujemy wieść, jakoby w Austryi 
w prowincyach niemieckich czynione były wiel- 
kie przygotowania do obchodzenia 80 tej rocznicy 
urodzin księcia Bismarcka, i jakoby ministrowie 
Bacquehem i Plener oświadczyli się za nieprze- 
szkadzaniem tym obchodom. Wezorajsza W. Abend- 
post zaprzeczyła oczywiście tej bajce, a inne or- 
gana reprodukują to zaprzeczenie. Między innemi 
jednak D. Ztg, powtarzając démenti, dodaje uwa- 
84, że znane są stosunki łączące Montagsrevue 
z p... Dunajewskim. Zapisujemy to na to tylko, 
aby zaznaczyć, że twierdzenie to jest śmieszną 
bajką. 

Wiadomo, że p. Biliński wydał rozporządzenie, 
umożliwiające całemu szeregowi robotników, pra- 
cujących przy kolejach państwowych, przejście 
na stały etat funkcyonaryuszy kolejowych. Jest to 
dobrodziejstwo nieobliczalnej dla. robotników war- 
tości i jako takie zostało też uznane przez prasę 
wszelkich odcieni politycznych. Z sobotniego nu- 
meru wiedeńskiej Arbeiter Ztg widzimy nadto, 
jak dalece tego rodzaju reformy socyalne są 
groźne dla socyalizmu. Organ ten pieni się po- 
prostu od wściekłości z powodu powyższego roz- 
porządzenia, obrzuca napaściami p. Bilińskiego i 
wyśmiewa jego „reformy.* Na nieszczęście jednak 
dla Arb. Ztg, w końcu artykułu wychodzi szydło 
z worka, a raczej przyczyna gniewu że azpal 
dziennika. Arb. Ztg wyraża nadzieję, że „za 
zaszczyt noszenia czapki urzędniczej na głowie 
„prołetaryusze kolejowi* nie sprzedadzą swych 
zasad.“ Z tej nadziei wygląda bardzo wyrażnie 
obawa, a ta ostatnia jest najlepszą miarą donio- 
słości zarządzenia p. Bilińskiego. 

W onegdajszej konferencyi, jaka się odbyła 
w pałacu prezydenta ministrów w Budapeszcie, 
oprócz p. Wekerlego i hr. Khuena, wzięli udział 


Koloman Tisza, Koloman Szell, hr. Albin Csaky, 
Dezydery Szilagyi, baron Banffy i Dr Ignacy Da- 
ranyi. Według autentycznych rzekomo informacyj, 
hr. Khuen-Hedervary oświadczyć miał przede- 
wszystkiem członkom konferencyi, że jest gotów 
podjąć się misyi utworzenia nowego gabinetu, po- 
niewaź we wszystkich ważnych zasadniczych 
kwestyach pewien jest poparcia partyi liberalnej 
i jej przywódców. Ponieważ jednak stanowczym 
zamiarem hr. Khuena jest utworzyć rząd stały, 
przeto nie może się do tego ograniczyć, aby tylko 
to przeprowadzić, co inni przed nim przygotowali, 
pragnie on działać sam w sposób twórczy, zwłaszcza 
co do przeprowadzenia reformy administracyjnej. 
Dla przeprowadzenia zaš tej reformy, partya libe- 
ralna wobec konfiguracyi stronnictw w Izbie po- 
selskiej liczebnie nie jest dosyć silna. Dlatego też 
br. Khuen żąda od liberalnej partyi upoważnienia, 
aby w stosownej chwili, w sposób, jaki on sam 
uzna za odpowiedni, mógł przeprowadzić zjedno- 
czenie: wszystkich stronnictw, opierających się na 
prawno-państwowej podstawie. Hr. Khuen stawia 
zatem za warunek, aby w sprawie tej stronnictwo 
pozostawiło mu wolną rękę i przedłożył tekst de- 
klaracyi, jakaby w tej mierze miała być uchwa- 
lona przez umyślnie ku temu celowi zwołaną kon- 
ferencyę stronnictw. — Po przemówieniu hrabiego 
Khuena, zabrał pierwszy głos bar. Banfty i oświad- 
czył, że podobnej deklaracyi nie mógłby popierać 
przed stronnictwem, deklaracya ta bowiem. zda- 
niem Banfty'ego, jest równoznaczna z uznaniem, że 
stronnictwo liberalne niezdolne jest do akeyi i musi 
się zdać na łaskę lub niełaskę politycznych prze- 
ciwników. Baron Banffy w dalszym ciągu zazna- 
czył, że jest zresztą gorącym zwolennikiem idei 
koalicyjnej dla przeprowadzenia wielkich dzieł 
parlamentarnych, forma jednak, proponowana przez 
bana, a stawiająca koalicyę, jako warunek utwo- 
rzenia gabinetu, wydaje mu się niemożliwą. — Na 
stępnie przemawiał Koloman Szell, który w zasa- 
dzie bardzo gorąco chwalił oddawna popierany 
przez siebie projekt porozumienia się z partyą na 
rodową, ale w tym wypadku zgadza się ze zda- 
niem Banfty'ego, że forma, -jaką proponuje ban 
Kroacyi, byłaby wyrokiem Śmierci dla znaczenia 
partyi liberalnej. Przed obiadem przemawiał jeszcze 
minister sprawiedliwości Szilagyi, godząc się w opi- 
nii z oba poprzednimi mowcami. 

Po obiedzie, wydanym przez p. Wekerlego, za- 
bierali głos: Koloman Tisza, hr. Albin Csaky, 
Dr Ignacy Daranyi i wreszcie p. Wekerle. 
Wszyscy mowcy odrzucili żądanie hr. Khuena, nie 
wyłączając nawet hr. Csaky'ego, który uchodził 
za zwolennika idei koalicyi. Hr. Khuen-Hedervary 
dziękował mowcom za szczerość, z jaką dali wy- 
raz swemu zapatrywaniu i oświadczył, że o prze- 
biegu tych obrad złoży monarsze szczegółowe spra 
wozdanie. — W istocie wczoraj o godzinie pół 
do 1lej otrzymał hr. Khuen audyencyę u monar- 
chy; o przebiegu, tej audyencyi szczegółów do- 
tąd nie znamy. W każdym razie przesilenie zao- 
strzyło się na nowo, ponieważ jest rzeczą wątpli- 
wą, czy po wynikach onegdajszej konferencyi hr. 
Khuen zechce podjąć się niewdzięcznej misyi u- 
tworzenia gabinetu w warunkach niepomyślnych. 
W każdym razie w tych dniach nastąpić musi sta- 
nowcza decyzya; w kołach liberalnych wielką wagę 
przywiązują do okoliczności, że bezpośrednio po 
audyencyi hr. Khuena przyjmował cesarz wczoraj 
dep. Kolomana Szella. Nazwisko Szella wypłynęło 
od tej chwili znowu na pierwszy plan kombinacyi 
gabinetowej. 

Odwołanie ambasadora barona Ressmanńa ze 


następujący posłowie ze stronnictwa liberalnego: | stanowiska ambasadora Włoch w Paryżu dokonane 
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hoaa w formie nadzwyczaj dziwnej. Baron Ress- 
manu otrzymał najniespodziewaniej prosty lako- 
niczny rozkaz, aby bezzwłocznie Paryż opuścił i 
kierunek ambasady złożył w ręce swego zastępcy. 
Ambasador, „posłuszny poleceniu, w kilka godzin 
po otrzymaniu rozkazu był już w drodze do Rzy- 
mu. W kołach politycznych rzymskich utrzymują, 
że szorstka dymisya, jaką otrzymał Ressmann 
miałą swoje istotne powody. w 
Crispi nabrał przekonania, że nie kto inny, tylko 
właśnie ambasador w Paryżu dostarczał głównie 
materyału Rudiniemu i Cavalottiemu do ich otwar- 
tych ataków osobistych przeciwko prezydentowi 
gabinetu i że w sprawie tej był w ścisłem poro- 
zumieniu z francuskim ambasadorem w Rzymie. 


W ostatnich dniach obiegały prasę europejską ; 


pogłoski o przesileniu gabinetowem w Anglii. 
Utrzymywano mianowicie, 


Prezes ministrów _ 


że kanclerz skarbu sir 


William Harcourt podał się do dymisyi. Wiado- : 


mości tej ze strony oficyalnej zaprzeczono jak naj- 
energiczniej; pomimo to prasa angielska zdaje 
się mieć ciągle przekonanie, że na dzisiejszej ra- 
dzie ministrów omawiane będą ważne sprawy 


państwowe. Prawdopodobnie chodzi o stanowcze 


kroki w sprawie ograniczenia 


w sprav prawa veto Izby 
wyższej. Unionistyczny Spectator 


dowodzi, że słaba 


większość, jaką rozporządza lord Rosebery, nie 


będzie w stanie projektowi temu nadać jakich- 
kolwiek wyrażniejszych kształtów, i że zaledwie 


wystarczy do przeprowadzenia projektu o kościele 


walijskim, budżetu i kilka innych mniej zasadni- 
czych bilów. 

„Londyński Standard donosi, że sułtan oburzony 
ma być mową Gladstona, wypowiedzianą w spra- 
wie armeńskiej przed deputacyą Armeńczyków, 
która sędziwemu politykowi składała wyrazy hoł- 
du. Za pośrednictwem ambasadora tureckiego pro- 
sił sułtan, aby gabinet zechciał wyprzeć się wszel- 
kiej wspólności z wywodami Gladstona. Lord Ro- 
sebery jednak nie uczynił tego dotychczas. Anglia, 


Rosya i Francya zwróciły się natomiast do Porty 


z ponownem żądaniem, aby gubernator w Bitlis, 
odpowiedzialny za gwałty w Sassun, złożony z0- 
stał z urzędu. Prośbie tej Porta dotychczas nie 
uczyniła zadosyć. Rząd turecki zwrócił się tylko 
do patryarchy armeńskiego, aby wpływem swoim 


skłonił swoich dyecezyan do przychylnych dla rządu 8 


tureckiego zeznań przed komisyą, badającą z ini- 
cyatywy Anglii istotny stan rzeczy. Gubernator 
w Bitlis zmuszał Armeńczyków do pisemnych ną- 
wet deklaracyj, że uznają się winnymi rokoszu. 


Sprawy sejmowe. 


Lwów 9 stycznia. 


(Organizacya sprzedaży soli warzonki w zarzą- 
dzie kraju). 

(>X<) Ze sprawozdania, jakie Wydział krajowy 
przedłożył Sejmowi w przedmiocie organizącyi 
sprzedaży soli warzonki, wynikać się zdaje, że 
przy pomocy wydziałów powiatowych zdołał Wy- 
dział krajowy w przeważnej części salin przepro- 


wadzić organizacyę sprzedaży soli z tym skutkiem, 


iż wyznaczony sobie kontyngent w zupełaości wy- 


czerpuje. W reszcie galin organizacya jest w toku. 
„Trudności, które Wydział krajowy w cząsie ca-- 
tej swojej akeyi napotykał, nietylko polegały na. 


} 


trudayçh warunkach poboru soli, które z prywe- 
tnego kupca czyniły właściwie uprzywiiejowąnego 
wobec Wydziału krajowego kupca, ale polegały 
na powszechnem przekonaniu w kraju, że skarb 


P yE. 


państwowy, udzielając mu prawa pobierania zna-- 


STUDENTKA. 
(2) Szkic WEZ 

„przez Maryę N. Raczyńską. . 
(Dokończenie). 

Gdy wyjeżdżałam z kraju — ciągnęła Styńska 
dalej — nie miałam już matki, któraby mnie za- 
trzymała miłością i radą poczciwą. Opiekun, chcąc 
się pozbyć opieki, upełnoletnił mnie jak tylko 
mógł najprędzej. Pensyę skończyłam świetnie; wró- 
żono mi przyszłość; byłam młoda, naturę miałam 
zapalną, książki postępowe do reszty przewróciły 
mi w głowie. Odebrałam mały kapitalik, jaki mi 
został po rodzicach i pojechałam na medycynę do 
Genewy. 

Pierwsze miesiące przeżyłam w jakiemś upojeniu, 
zdawało mi się, że osiągnęłam w zupełności cel 
życia. Samodzielność, emancypacya, postęp, nieza- 
leżność, nauka, praca dla społeczeństwa, wszystko 
to wirowało bezładnie w mym umyśle, plątało się 
i zlewało w jedną całość chaosu. Ale entuzyazm, 
marzenia zaczęły ustępować rzeczywistości nagiej 
i szarej, przygotowanie do egzaminów męczyło 
mnie niewymownie; szpital, sekcye w prosekto- 
ryum napełniały mnie wstrętem. Z koleżankami 
zżyć się nie mogłam; były to albo awanturnice, 


Wstręt do życia i rozpacz, jaka ogarnia umy- 
sły, pozbawione wiary i zapału, ogarnęła i mnie. 
Przychodzą chwile takiego zniechęcenia, takiej 


tęsknoty, żalu, że Bóg wie, czyby człowiek ja- 
kiego szaleństwa nie zrobił, - gdyby nie te okru- 
chy wiary, co gdzieś tam: na dnie duszy zostały, 


okruchy tylko, straciłam wszystko: zdrowie, mło- 
dość, wiarę w przyszłość, w Boga. W pierwszych 
latach pobytu mego w Genewie nietylko że nie 
wierzyłam, ale wprost bluźniłam szyderstwem i cy- 


mizmem, a jednak matka wychowała mnie reli- 


gijnie; na pensyi jakkolwiek zobojętniałam dla 


praktyk religijnych wskutek czytania książek. bez 


wyboru, w gruncie rzeczy wierzyłam i przyjecha- 
łam tu z wiarą miezamąconą wątpliwością, i to 
mi wydarto. . Dziś przez cierpienie wracam do 
Boga, chcę, pragnę wierzyć. A jednak czasami 
w chwili, gdy modlę się najgoręcej, nasuwa mi 
się na myśl jakaś wątpliwość , przypomina się zda- 
nie którego z filozofów lub sceptyczny żart kolegi. 
Jest to jedno z tych udręczeń, jakim często pod- 


legam, najsilniejsze, najprzżykrzejsze może. Zdaje 
mi się, że tracę ostatni błysk nadziei,- ostatni 


punkt oparcia w życiu, nienawidzę tych myśli, 
do których powracam zawsze, ile razy upadnę 
u stóp ołtarza. O! jeżeli zawiniłam słabą wiarą, 
Bóg mnie karze, niema nie boleśniejszego, jak 
pragnąć, a nie módz wierzyć... 

Zamilkła. 

— A jednak powrócisz pani do swych wierzeń 


z któremi żyć niepodobna, albo pędantki, od któ- 
rych taki chłód wieje, że żyć się z niemi niema 
ochoty. Były i entuzyastki, tylko, że te po pe- 
wnym przeciągu czasu pakowały manatki i ucię- 
kały ztąd czemprędzej, inne wychodziły za mąż. 

‘Co zaś do kolegów, byłam za brzydka i za 
uczciwa. Na drugim roku zaraziłam się tyfusem, 
przez sześć tygodni nie podniosłam się z łóżka; 
wtedy zrozumiałam, co to znaczy być samą, zu- 
pełnie samą na świecie. 

Podniosłam się wreszcie, ale zestarzała o lat 
dziesięć, bez sił do pracy i ochoty do życia; zo- 
bojętniałam na wszystko, zdziezałam , zdziwacza- 
łam, odsunęłam się od kolegów i koleżanek, po- 
zrywałam z niemi stosunki. Drażnili mnie tem, że 
byli młodzi, zdrowi, szczęśliwi, że nie stracili 
tak, jak ja nadziei w przyszłość, że się mogli 


dziecinnych, walka ta, to ostatnie szarpanie się 
naleciałości późniejszych z wszczepionymi w du- 
szę dziecka przez matkę zasadami religii i zasady 
te zwyciężają zawsze. 

Spojrzała na mnie z wdzięcznością. 

— O gdyby to, co pan mówisz, było prawdą, 
zdaje mi się, że z chwilą, z którą pozbyłabym 
się tych wszystkich wątpliwości i zaczęła wierzyć 
na nowo, po dziecinnemu, wróciłaby mi ochota 
do życia i spokój; ale czy chwila ta przyjdzie 
kiedy?.. Dziś nie wierzę w nie i to mnie zabija. 

„— Musisz pani w coś wierzyć, każdy człowiek 
wierzy, jeżeli nie w Boga to w ludzi, jeżeli nie 
w ludzi, to w siebie. 

— Zupełne zwątpienie jest także wiarą i to 
bardzo silną wiarą w to, że życie zupełnie nie 
nam nie da, że dla nas niema nadziei i że po za 
grobem także nic nas nie czeka. Ludzie, którym 


śmiać, żyć... . 


życie nie przyniosło nie, prócz cierpień, zawodów 
i łez, albo wierzą gorąco, albo nie wierzą wcale. 
Stan mój jest tem przykrzejszy, że go rozumiem 
dobrze, że pragnę wiary, do której wrócić nie 
mogę, tak, jak pragnę serca, przywiązania, uczu- 
cia, którego nie znalazłam i nie znajdę, że się 
modlę gorąco i równocześnie szydzę z Boga i 
z. siebie, że nienawidzę ludzi i chcę ich kochać. 

Jestem wykolejona, wykolejona — powtórzyła 
kilkakrotnie. 

Emancypacya... czy ci, którzy zawracają głowy 
młodym dziewcezętom, zastanowili się kiedykol- 
wiek -— mówiła z gwałtownem uniesieniem — 
że rzucają je na pastwę zepsucia lub cierpienia; 
czy zastanowili się nad tem, że jeżeli dziewczyna 
ta ma charakter słaby, usposobienie lekkie, a jest 
jeszcze przystojną, to wobec. zdań przewrotnych, 


.jakiemi tu ją napoją, wobec pokus i wobec tego, 


że nie będzie miała nikogo, ktoby jej powiedział: 
żle robisz, ta dziewczyna upadnie i powoli za- 
cznie się staczać w otchłań brudu i nędzy mo- 
ralnej. Czy pomyśleli o tem, że jeżeli ma serce 
kobiece, a. charakter uczciwy, to będzie tak cier- 
pieć strasznie, jak ja cierpię — czy wiedzą oni, 
ile to dziewcząt umiera z pracy nadmiernej, wy- 
cieńczenia i nędzy — a ile, zamiast być podporą 
społeczeństwa, jest jego zakałą — ile mamy 
anarchistek, socyalistek, wyznawczyń wolnej mi- 
łości. 

A na te setki, które tu giną i cierpią od czasu 
do ezasu wychodzi jakiś mały procent kobiet 
doktorek, które nadzwyczajną energią, wybitnemi 
zdolnościami przebiły się przez ten tłum nędznych 
i cierpiących istot. Czy dlatego, żeby społeczeń- 
stwo miało sto kobiet doktorów, mą ginąć ty- 
siące? 

Ja emancypantka? nienawidzę emancypacyi. Nie 
patrz pan na mnie z takiem zdziwieniem — na- 
słachałeś się na zebraniach krzykliwych mów ta- 
kiego Czerskiego lub Barckiej i zdaje ci się, że 
Genewa to raj, do którego wszystkie kobiety dą- 
żyć powinny; a ja panu powiadam, ja która tu 
żyję od lat pięciu, że to piekło zepsucia lub cier- 
pienia. Podług panny Barckiej wszystkie kobiety 
powinny być doktorami, prawnikami, filozofami, 
profesorami, matematykami — a; czem będą w ta- 
kim razie ich dzieci? ; ; 

Państwo się niemi zajmie — odpowie ci na to 


Czerski — państwo. Czy potrzeba się zastanawiać 
długo nad tem, żeby przyjść do wniosku, że wy- 
chowanie dzieci przez państwo będzie niewycho- 
wanięm. Czy dziecko w pierwszych zwłaszcza la- 
tach nie potrzebnje nic więcej prócz pożywienia, 
ubrania, świeżego powietrza — czy nie potrzebuje 
serca i starań matki? Czy ma być zaprowadzona 
hodowla dzieci w ten sposób jak hodowla zwie- 
rząt? Czy kobieta wreszcie, która całe życie ma 
spędzić samotnie lub na wolnych przelotnych mi- 
łostkach znajdzie szczęście i zadowolenie, powiedz 
pan, czy nie mam ją racyi? 

Zapewnie; ale ileż to kobiet konieczność zma- 
szą do samodzielności ? 

— Nie mówię o tych; kobieta musi pracować, 
każda powinna odebrać wykształcenie fachowe lub 
umysłowe takie, żeby pracować mogła i tym spo- 
sobem miała przyszłość niejako zabezpieczoną. 
Mówię tu o dziewczętach młodych, które nie miały 
czasu poznać życia, niedojrzałych umysłowo, które 
pociągnięte zgubnym prądem emancypacyi, nie 
zastanowiwszy się nawet nad tem co robią, rzu- 
cały się w wir studenckiego życia; mówię o tych, 
które mogły były zostać i pracować w kraju z po- 
żytkiem dla społeczeństwa, a giną marnie na ob- 
czyźżnie. Z Polski rok rocznie wyjeżdża do dwustu 
kobiet na uniwersytety zagraniczne, a ile wraca? 
Mamy w Warszawie kilka doktorek, kilkanaście 


Uścisnąłem jej ręce. — Do widzenia! nie wątpię, 
że pani zda doktorat; do widzenia! 5 


Pożegnawszy się ze Styńską, wróciłem do kli- 
niki, chciałem się, zobaczyć i pożegnać z Czer- 
skim; Barcka musiała mu powiedzieć, że go szu- 
kałem i zapewne czekał na mnie. 

„Rzeczywiście stał w bramie budynku kliniczne- 
go z papierosem w zębach. RAE 

— Jak się masz, stary! — krzyknął, wyciąga- 
jąc do mnie rękę — czekam na ciebie od godzi- 
ny; gdzież się włóczyłeś ? 

— QOdprowadziłem Styńską do domu i pożegna- 
łem się z nią. SPORĄ? 

— Styńską ? paradny 
dzać do domu, ha, ha, 

— Cóż w tem tak śmiesznego ? 

— No, bój się Boga, oczów nie masz, czy co, 
stara, brzydka jak noe. ; 

— Tak; sądziłem, że dla was piękność kobiety 
jest rzeczą obojętną. Umysł wyższy, inteligencya... 


— Eh! — machnął ręką — kobietka to zawszę - 2 


kobietka, na przykład taka Barcka. Co za bnziak! 
a temperament! powiadam ci... 

— Słuchaj Franek — przerwałem mu zachwyty 
i zwierzenia — jutro wyjeżdżam. 

— Zmudziłeś się Genewą ? 

— Nie, ale mam jej już dosyć. Chciałem, że- 


rozrzuconych na prowineyi, kikanaście doktorów |byś poszedł ze mną na kolacyę — mamy jeszcze 
filozofii, które pracują jako literatki; cóż się stało | pogadać o interesie, który mi obiecałeś załatwić. 


z temi, które nie wróciły ? 

Zatrzymała się przed jedną z kamienie. 

— Doprowadziłeś mnie pan aż do domu — rze- 
kła swobodniej już — i wysłuchałeś całej rozprawy 
o emancypacyi, rozprawy, która w ustach studentki 
może się wydawać dziwną, jest jednak prawdziwą. 
Emancypacya wydaje większy procent takich wy- 
kolejonych, samotnych, zgorzkniałych istot, jak ko- 
biet samodzielnych, wierzaj mi pan. — Podała mi 
na pożegnanie obie ręce. 

— Do widzenia — rzekłem — mam nadzieję, 
że się spotkamy jeszcze w życiu. 

— Wątpię bardzo — odpowiedziała. — Do kraju 
wrócę tylko wtedy, jeżeli zdam doktorat. Czy go 
zaś zdam, to pytanie — na ostatnim egzaminie spa- 
dłam, przytem sił mam coraz mniej i coraz to 
większe ogarnia mnie zniechęcenie, — Żegnam 
pana. 


— Dobrze, chodźmy — ujął mnie pod rękę. — 
Szkoda, że wyjeżdżasz — mówił — bawiliśmy się 


dobrze, prawda, wiesz, ja bo nie pojmuję życia, - 


jak tylko w Genewie; człowiek oddycha pełną 
piersią, tu tylko jest prawdziwie człowiekiem. 
U was, w kraju, to nie wytrzymałbym miesiąca, 
wasze przesądy, konwenanse zadusiłyby mnie. 
Mieszkałeś w Genewie trzy miesiące, żyłeś i zży- 
łeś się z nami, no powiedz tylko, czy nam nie do- 
brze na świecie, czy nie używamy swobody, czy 
w naszem gronie jest choćby jeden malkontent, 
każdy robi, co mu się podoba i niczem się nie 
krępuje. Mój kochany, żyje się tylko raz, głupi 
ten, co nie potrafi użyć; na świecie dopiero wtedy 
będzie spokój, jak wszyscy przyjdą do tego prze- 
konania. Niema jak Genewa... a nasze kobietki! 


OE 


jesteś, Styńską odprowa- - 
a! c 


CZAS z Piątku 11 Stycznia 1896. 


i brata dla widoków pieniężnego zysku. 
że jest zupełnie niewin 


alumnowi seminaryum książęco-biskupiego w Krako- 
ę nazwiska rodowego Torba na: „Si- 


Sprawozdanie swe kończy Wydział krajowy 


o mojstej ilości rodukowanej soli, nie pragnął, wy 
na akt S E wnioskiem, aby Sejm przyjął je do wiadomości i 


Obwiniona | jących nowości. 
aby Wydział krajowy prawo to wyzyskać mógł i 


z uporem utrzymuje, 


Nie możemy dość zwrócić uwagi czy- 


na. Obronę |telników na to pożyteczne wydawnictwo peryodyczne, 
oraz słynny adwokat które, drukując same rzeczy poczytne i kształcące, 


wezwał rząd, by przyznał Wydziałowi krajowe 
mu wszelkie ułatwienia, dążące do zabezpieczenia 
organizacyi krajowej handlu solą warzonką a 
przedewszystkiem ułatwienia, o które w swym 
memoryale Wydział krajowy ministerstwo skarbu 


dlatego podyktował mu takie ciężkie , warunki, 
które wprowadzenie w życie organizacyi uniemo- 
żliwiają. Tak często powtarzały się te głosy i czę- 

_ to z takich źródeł, że zmuszały Wydział krajowy 
do myślenia, iż zachowanie się organów skarbo- 

_ wych wobec krajowej akeyi ma może w tem przy- 
= ezynę. Pomimo najenergiczniejszych zaprzeczeń, 
nie mógł Wydział krajowy tego przekonania wy- 
> i zawsze z niem spotykał się ze strony 
_ tych, z którymi układał się o zastępstwa, co wprost 

_ szkodziło akeyi. Kiedy jednak po przeprowadze- 
niu organizacyi sprzedaży soli z salin w Lacku, 

__ Bolechowie i Dolinie, przedstawił Wydział krajowy 
_ p. wiceprezydentowi dyrekcyi skarbu osiągnięte 


yły minister Graux, 


— Z armii. Dziennik ustaw i roz 


porządzeń woj- 
skowych ogłasza, 


że oficerowie w służbie czynnej, 
oraz urzędnicy wojskowi, wyznaczani do uczęszczania 
do wyższych zakładów naukowych cywilnych, wzglę- 
dnie do zakładów technicznych, kolejowych lub tele- 
graficznych, mogą podczas zajęcia w tych zakładach 
nosić ubiór cywilny. zs 

— Towarzystwo sztuk pięknych we Lwowie. 
Z dniem 1 stycznia b. r. zawiązało się we Lwowie 
nowe, samoistne Towarzystwo sztuk pięknych, zało- 
żone przez grono osobistości rozmaitego zawodu, 
a mianowicie przez pp.: Dra Jana Bołoz Antoniewicza, 
Władysława Bełzę, hr. Jerzego Dunin Borkowskiego, 


Do rozprawy w tym procesie zawezwano 215 


Według aktu oskarżenia s 
jak następuje: 
mostów w prowi 
wyższych urzędników prowincy 
pierwszą żonę, ożenił BİR w r. 
Maryą Faber, z domu Ablay, 
leryi Ablaya. Brat jej jest m. 
zaś jej krewni zajmują wyso 
niaux stał się punktem zborn 
rzystwa antwerpijskiego ; 


prawa przedstawia się 
Szef inżynier przy budowie dróg i 
Joniaux, jeden z naj- 
onalnych, utraciwszy 
1886 z młodą wdową 
córką generała kawa- 
ajorem w pułku Guide, 
kie posady. Dom Jo- 
ym wykwintnego towa- 


ncyi Antwerpii, 
Sprawy szkoine. 


Czytamy w Gazecie Lwowskiej: 
Dowiadujemy się, że JE. Pan Namie: 
mał od JE. Pana Ministra w 


yznań i oświaty te- 
legram tej treści, 


że Najjaśniejszy Pan najwyż- 


ma przytem tę zaletę, że jest najtańszem w Polsce. Za 
6 złr. abonamentu rocznego dostarcza 180 arkuszy 
druku w zeszytach dwutygodniowych. 

Nowe książki nadesłane Redakcyi: 

— Piotr Chmielowski: Nagi powieściopisarze. 
Zarysy literackie. Serya druga. (Józef Korzeniowski, 
Ludwik Sztyrmer, Ignacy Maciejowski, Aleksander 
Głowacki, Klemens Szaniawski, Mieczysław Bieżyń- 
ski, Debiuty powieściopisarskie 1885 r.). Warszawa, 
1895. Nakł. Gebethnera i Wolffa. 

— Konfederaci Barscy na Syberyi 1774 r. Wy- 
dał A. — Kraków, 1895. Nakł, Redakcyi Świata. 


jednak zaczęło nie] — pr Kazimierz Waliszewski: Ostatni poseł 
enia domu na tak| polski do Porty Ottomańskiej. Akta legacyi stambul- 
eta rezolutna i ener- | skiej Franciszka Piotra Potockiego, starosty szcze- - 


szem postanowieniem 

szkół przemysłow 
szkolnej krajowej. 
prawy możemy telegram ten objaśnić 
ad szkół przemysłowych, utrzy- 
państwa, oraz nadzór pań- 
przemysłowemi, utrzymywa- 


przekazał sprawy 


5 . d $ i, ; 
y, a skreśliwszy zarazem trudności yoh w-Galicyi, Radzie 


Tadeusza Czapelskiego, ks. Andrzeja Lubomirskiego, 
ym kroku spotyka, uzyskał od niego 


go, Juliusza Makarewieza, Ju- 
„, Karola Młodnickiego, Jana Sefero- 
wieza, Karola Schayera, X. Eustachego Skrochow- 
skiego, Jana Stykę, Dra Ernesta Tilla, Juliana Za- 
charyewicza i Dra Alfreda Zygadłowicza. Towarzystwo 
to ukonstytuowało się i zorganizowało już zupełnie, 


wystarczać środków dla prowadz 
szerokiej stopie. Pani Joniaux, kobi 
giczna, zaciągała mnóstwo 
cała nowymi i w ten s 
w niedobory. By się wyd 
jak twierdzi akt oskarże. 
mianowicie siostrę Leoni 


-jakie na każd 


Władysława Łozińskie 
- kilka ułatwie 


: ń, opinia pod tym względem tak liusza Mikolascha, 
u organów skarbowych, jak i u prywatnych kół 
 interesowanych doznała zupełnej przemiany. Od 
tej chwili datuje się żywszy rozwój akcyi, Wy- 
dział krajowy uważa sobie przeto za obowiązek 


pożyczek, stare długi spła- 
posób brnęła coraz dalej 
obyć z tej matni, otruła — 
nia — troje krewnych, a 
ę Ablay, brata Al 


następuje: Zarz 
mywanych ze skarbu 
stwowy nad szkołami 


rzeckiego. Zebrane i wydane z Archiwum Roskiego. 
Paryż, 1894. Tomy dwa, 40, ozdobione portretem Po- 
tockiego w heliograwurze podług Bacciarellego. c: 

— Kamil Flammarion: Niebo. Przekład Dra M. 


freda Ablay Stefanowskiej. Wyd. drugie z licznymi rysunkami. 


nemi z innych fundus 
miestnictwa. Na moc 
postanowienia 


zów, należały dotąd do Na- 
y powyższego najwyższego 
, przechodzą sprawy te w tym sa- 
mym zakresie do Rady szkolnej krajowej. Zała- 
twiać je ma w Radzie szkolnej osobna sekcya, do 
której powołani będą członkowie autonomiczni i 
y. Bliższe postanowienia w tym wzglę- 
pt ministeryalny, in- 


w sprawozdaniu swem wyrazić najwdzięczniej- 

_ 8ze uznanie p. wiceprezydentowi Kor ytowskie 

~ mu, że od chwili, kiedy przekonał się o wy- 
 ezerpaniu przez Wydział krajowy kontyngentu 
w Balinach lackiej, bolechowskiej i dolińskiej, 

-= przyszedł krajowej akcyi w pomoc, a to w ten 
- posób, iż dawniej obowiązujące, a przez czas 
_ słabego ze strony Wydziału krajowego wybie- 
ranią kontyngentu zawieszone rozporządzenia ści- 

~ Blego przestrzegania pewnych warunków co. do 
prywatnych handlarzy solą reaktywował, ukrócając 

$ ) ę konkurencyę, która nie miała na oku 
rzetelnego korzystania z zasady wolnego handlu 
solą, ale powrót do dawnych stosunków, jakie 
przed organizacyą naszą istniały, a były w całem 
znaczeniu tego wyrazu monopolistyczne. 


wybierając p. Władysława Łozińskiego przewodniczą- 
cym, p. Karola Młodnickiego zastępcą, 


i wuja Jakóba van de Kerekhove. 
zmarli w jej domu i to nagle. 

W r. 1891 przyjęła pani Joniaux sw. 
siostrę Leonię do swego domu i u 
cie w Towarzystwach „La Biloise“ 
na 70 tysięcy franków na rzecz swe 
szego małżeństwa, Joann 
umarła Leonia na influ 
ową premię, w kwocie 70.000 
służyć częścią na posag dla cór 
spłacenie jakiegoś długu nieboszczk 
Joniaux miała jeszcze młodsze 
dalonego z armii za lekkom 
W lutym 1894 r. 
szkał w domu pa 


Wszyscy troje 


a niezamężną | m 
bezpieczyła jej ży- 

i „La Nationale“ 
j córki z pierw- 
y Faber. Już w lutym 1892 r., 
pani Joniaux podjęła 
Pieniądze te miały 
częścią zaś na 


Donosząc o tem, 
tej sposobności 
z kompetentnego 


dodaje Gazeta Lwowska: Przy 
notnjemy, iż — jak nam donoszą 
Źródła — zupełnie fałszywą jest 
jaka pojawiła się w niektórych dzienni- 
wskich, jakoby krakowskie Zjednoczone 
Towarzystwo sztuk pięknych, zniewolone rzekomo 
postanowiło zwinąć reprezentacyę 
ącą wystawę sztuk pięknych we 
ne Towarzystwo krakowskie nie 
poniosło żadnych strat we Lwowie, a powstanie no- 
wego, samoistnego Towarzystwa sztuk pięknych we 
Lwowie nie nastąpiło wcale ani w 
wiek strat, których nie było, 


dzie zawierać będzie reskry 
tymujący najwyższe postanowienie. 


ZENERA 


FE BONE A A. 


Kraków 10 stycznia. 
— Nabożeństwo żałobne za duszę 4. p. 


znacznemi stratami, 
lwowską i nienstaj 
Lwowie. Zjednoczo 


go brata Alfreda, wy- 
yślne robienie długów. 
przybył on do Antwerpii i zamie- 
ństwa Joniaux. Wrzekomo celem 
pokrycia swych długów, ubezpieczył on swe ż 


skutek jakichkol- 
ani wskutek nieporo- 


Warszawa, 1895. Nakł. Gebethnera i Wolffa. 
— EKlizeusz Reclus: Zjawiska ziemskie. Morza i 
eteory. Przełożyła i uzupełniła Dr M, Stefanowska, 
Warszawa, 1895. Nakł. Gebethnera i Wolffa. 


Zo ŻŻG= == 


Dział ekonomiczny. 


Hodowla i handel bydła. 
Napisał A. S. P. : 


I. 
Z zamknięciem granicy dla przewozu bydła 


ycie|z Rosyi i Rumunii w roku 1882, stworzyło się 


cego Madurowicza, profesora Uniw. Jagiell., dy 
kliniki położniczej i prymaryusza szpitala św. Łaza- 
ędzie w kościele parafialnym św. 
Mikołaja w sobotę dnia 12 b. m. o godz. 
jako w pierwszą rocznicę jego śmierci. 
niki ginekologicznej i oddziału 1II sz 
na to nabożeństwo krewnych 
uczniów i pobożną publiczność. 
— Za spokój duszy ś. p. X 
wygnańca z dyecezyi chełmski 
dnia 13 grudnia z. r., odprawio. 
stwo żałobne w sobotę dnia 12 b. m. o godz. 10 
rano w kościele gr. kat, św. Norberta. 
prawnicze krakowskie odbyło 
pod przewodnictwem prezesa 
p. Jasińskiego, jako przewodniczą- 
przy licznym udziale członków, 
- prezydent Zborowski, 
m. wiceprezydent Made- 
elacyjnych i Sądu krajowego, 
cujących w dziedzinie prawa. 
ebraniach jest następstwem bę- 
ziennym rozpraw o nowej pro- 
gurowanych wykładami prof. 
a. Z kolei wczoraj mówił Dr 
„O właściwości sądów w szcze- 
y jurysdykcyjnej z uwzglę- 
ych przez stałą komisyę 
enta, przyjętych 
w której brali udział: 
„ prof, Dr Rosenblatt, Dr 
r Wędrychowski i Dr Ger- 
uchwaliło zebranie, pod- 
i krytyczne uwagi nad pro- 
poprawek, które uzyskają więk- 


wa ta nietylko nie upadła, 
na drodze rozwoju, 
~ nadzieję zupełnego 
_ handlu solą w myśl 
Wydział krajowy bez 
gicznemu zajęciu się 
jego, odnoszącemi się 

_ aniu ich, o ile to w 
- przepisów jest możliwe 
_ telskiemu pojmowaniu t 
„Jaki jest rezultat finansowy dotychczaso 
gdyż nie wykończono dotąd 
w. Nie okaże ono rezultatów 


ale że znajduje się 
że może Wydział krajowy mieć 
przeprowadzenia organizacyi 
intencyi Sejmu, zawdzięcza 
względnie osobistemu, ener- 
p. Korytowskiego żądaniami 
do tej organizacyi i popie- 
granicach obowiązujących 
i jego prawdziwie obywa- 


zumień między lwowsk 
Zjednoczonego Towarz 
i najżyczliwiej z sobą się zgadzały, 
wolnem porozumieniem się, podyktowanem interesami 


w 'i'ow. „Gresham“ na 100.000 fr. 
która też miała płacić znaczną 
Po zapłaceniu pierwszej raty, 
marł Alfred na udar sercowy. 
się ta śmierć bardzo dziwna i 
sprawą do prokuratoryi. 
umarł nagle w domu 


ą a krakowską reprezentacyą 


na rzecz swej siostry, 
ystwa, które zawsz 


premię asekuracy, 
już w marcu z. r. 
Towarzystwu wydała 


: ną.| gatego, a nast 
rza, odprawionem b lecz za dobro- 


pitala zapraszają 


—- Władysław Paszkowski, 
przyjaciół, kolegów, 


dza w nadchodzącą sobotę w T. 
scowego teatru, koncert ze ws 
wieza i Celińskiego. 
jątki z najnowszych op 
nologi i duety. 

— Dr Józef Kowalski 
tolickiego we Fryburgu, 
w powrocie z rodzinnych stron 
Szwajcaryi. Dziś zatrzyma się w 
wienia sprawy zakupu biblioteki 
dzeń tejże) dawnego parlamentu 
tetu fryburskiego. 
głównie fizyce, 


znany baryton, urzą- 
arnowie, w Bali miej- 
półudziałem pp. Lele- 
Na program złożą się wy- 
er oraz najpopularniejsze mo- 


„ Teofila Bojarskiego, 

ej, zmarłego w Lisku 

nem będzie nabożeń- 
akcyi nie wiadomo, 

zamknięcia rachunkó 

_ dodatnich, bo do znaczneg, 

jak wiadomo z defrauda 

dopodobnie brak powstały z t 

dział krajowy chcąc sprawę 

_ skutku doprowadzić, musiał 

łem tego słowa znaczeniu po 

jednym wypadku poforaować, 

czy też przez inne wydatki 

~ wydatki na same koszta reorganizacyi 

nowanie etc. Wydział krajowy ma jedna 

że wobec obrotu jaki ta sprawa w osta 

sie przybrała, straty te stosunkowo w bardzo 

bez obciążenia handlu solą, po- 

; ochodów funduszu solnego, jakie 

~ mieg on może stale od chwili, gdy Wydział kra. 

=  jowy uzyska takie przeważnie stanowisko w tym 

handlu, jakie mu e. k. Skarb na ż 

w zasadzie przyznał. 
- W toku reor 


profesor uniwersytetu ka- 
bawił wczoraj w Warszawie 
(gub. lubelska), do 
Berlinie dla załat- 
(a zwłaszcza urzą- 
na rzecz uniwersy- 
Dr Kowalski poświęcający się 
oprócz katedry uniwersyteckiej, zaj- 
muje we Fryburgu stanowisko zawiadowcy zakładów ele- 
ktrotechnicznych kantonu, który wydzierżawił je uniwer: 
sytetowi celem zapewnienia temuż środków zorgani- 
zowania wydziału przyrodniczego. 
jedynym profesorem tegoż wydział 
wierzoną sprawę zorganizowania go 
techniczne pod jego kierunkiem pr 
towi znaczne zyski, dzięki 
dniczy będzie mógł być już 
szorzędnemi siłami naukowemi 

— Pojedynek. Z Nizz 
Warszawskiego;. 
przyszło z powod 
pojedynku między 
rem z Algieru a 
pierwszej zaraz 


— Towarzystwo 
wczoraj posiedzenie 
Sądu krajowego 


o braku, pochodzącego 
przyłączy się praw 
ego powodu, że Wy- 
tę do pomyślnego 
pojmować ją w ca- 
kupiecku i w nie- 
czy to przez zni- 


Badanie zwłok wyka- 
yło dotknięte organiczną 
6 śmierć. Co naj- 
pie Leonii, ani też 
nie znaleziono śladów 


między którymi byli 
p. wiceprezydent Żeleski, e 
jewski, grono radców ap 
adwokatów i osób pra 
Liczny ten udział w z 
dących na porządku d 
cedurze cywilnej, 
Dra Ksawerego Fierich 
Józef Steinberg: 
gólności wedle projektu norm 
dnieniem zmian, proponowa 
parlamentarną.* Po wywoda 
oklaskami, toczyła się dyskusya, 
prof. Dr Ksawery Fierich 
Wilkosz, Dr Osesznak, D 
tler. Na wniosek prelegenta, 
niesione podczas dyskusy 
jektem i propozycye 


chorobą, któraby mo, 
ciekawsze jednak, że ani w tru 
w trupie van der Kerekhovego, 
trucizny. Natomiast w trupie Alfreda Ablay znale- 
ziono w żołądku trzy centygramy mor 
tałkach, a nadto wykryto ślady mor 
bie, śledzionie, mózgu, 
że nie ulega żadnej wą 
otrucia morfiną. Za pomocą świadków 
że pani Joniaux kupowała kilkak 
brukselskich znaczne dawki 
swej chorej siostry, 


gła spowodowa 


Dr Kowalski jest 
u i ma sobie po- 
, Zakłady elektro- 
zynoszą uniwerBy- 
którym wydział przyro- 
wkrótce otwarty i pierw- 


finy w watro- 
moczu i w muszkułach, tak 
tpliwości, iż umarł on wskutek 
skonstatowano, | 5; 
rotnie w aptekach 
morfiny, rzekomo dla 
Sama pani Joniaux natomiast 
stara się świadkami udowodnić, że jej brat Alfred 
od dawna zażywał morfinę. Sądowi 
łani przez obronę, 
do orzeczeń i wni 
obrońcy wypracowali memory. 


- krótkim czasie, 
kryte zostaną z d 


ądanie Sejmu y telegrafują do Kuryera 
W willi Fontanna w Monte Carlo, 
u pewnej damy z półświatka, do 
znanym bogatym kupcem Prudie- 
pewnym hrabią austrycakim, Przy 
ymianie kul Prudier zginął. 


ganizacyi wystosował Wydział kra- 
jak to już przed kilku tygodniami donio- 
do ministra Skarbu memoryał, w którym 
przedstawiono potrzebę zmiany warunków, 


znawcy, powo- 
podnoszą mnóstwo wątpliwości co 
osków znawców antwerpskich 


» A|kowany 
ał, w którym zb 


dla Galicyi korzystne pole do hodowli bydła ro- 
ępnie_ przez. podobne zamknięcie 
granicy dla trzody chlewnej i przywozu wszelkie- 
go mięsa, najkorzystniejsze pole dla naszych sto- 
suuków ekonomicznych, czem dano nam 8D080- 
bność do ich poprawienia. 

Do poprawy tych stosunków sprzyjały nam dwa 
główne czynniki: Zaprowadzenie w całym kraju 
szlachetnych rozpłodników, czem się zaniedbane 
bydło krajowe głównie u włościan uszlachetnić i 
lepsze korzyści w hodowli kierunkowej dać miało, 
a z tego miał się wytworzyć korzystny zbyt tak 
mięsa, jak i surowych produktów zwierzęcych nie- 
tylko w kraju samym, ale też i na rynkach po- 
zakrajowych, głównie zaś we Wiedniu. 

Nie da się zaprzeczyć, że przez zaprowadzenie 
szlachetnych buhajów po pojedynczych powiatach 


ijają|nych jest stosunkowo bardzo drogie, a przytem 


którymi sól pobiera Wydział krajowy i wykazan szość głosów, jako 
pców prywatnych, która w daw- 
przed organizacyą, zmonopoli 
a przy poborze soli uprzy- 
, zamiast, żeby je miał Wy- 
jako akcyę humanitarną na celu 
gał się Wydział krajowy 
ych ułatwień w sprawie poboru 
ał ten nie nadeszła wpraw- 
elegat Wydziału krajowego 
j w Wiedniu wrażenie, iż 
ć, jeżeli nie całko 
części przychylnego załatwienia 


opinię krakowskiego Tow. pra- 
wniezego, przesłać na ręce członka Izby panów i 
j komisyi prof, Dra Zolla, ce- 
ględnienia przy debatach w par- 

stosownie do  powziętej 
owarzystwo prawnicze, na 
erego Fiericha, 


— W Jałcie i inn 
łudniowego panuje ci 
mira. W wielu mie 


akt oskarzenia i udowadniaj 
naux. Proces ten budzi ogromne zaciekawienie. 

— Monografia o lalkach w oso 
może wywołać zdziwienie, 
o ludziach, którzy w życia 
czegóż nie można poświęcić książki opisowi lalek 
które uważa za najdrogocenniejszy swój skarb kró 
lowa angielska i cesarzowa Ind 
ksandra - Wiktorya, 
Ludwiki-Wiktoryi ksi 


ych miejscowościach Krymu po- 
epło, dochodzące 24 stopni Réu- 
scowościach zakwitły fiołki. 

— Z Paryża. Pan Jezierski, naczelny redaktor 
Dziennika urzędowego, posunięty został z rangi ka- 
walera do oficera legii honorowej. 

Znakomity malarz Detaille, pojech 
gdyż otrzymał zamówienie 


4 niewinność pani 
ta właśnie klasa ku 


niejszych czasach 
zowała handel solą 
wilejowane stanowisko 
dział krajowy, 
mający. Nadto 
w memoryale różn 
soli z salin. Na m 
dzie odpowiedż, ale d 
odniósł z konfenrene 
í można się spodziewa 
~ choć w znaczne 


członka parlamentarne 
lem ewentualnego uwz 
lamencie nad proce 
uchwały, zaproponowało T 
wniosek prof. Dra Ksaw. 
$ 54 1) projektu i poruczyło wnioskoda 
cowanie i bliższe uzagądni 
prof, Dra Kasparka, 
branie wydrakować odcz 
Fiericha i Dra Steinberg: 
między członków. Następny 
o nowej procedurze odb 
b. r.; będzie mówił pro 
sadach nowego postępowania cywilnego." 

— Sekcya ekonomiczna Rad 
wczoraj posiedzenie i 


bnem wydaniu 
lecz jeśli pisze się tomy 
byli tylko lalkami, dla- 


ał do Londynu, 
na wielki portret księcia 


yj Wiktorya. Ale 
enie tąkowej. Na wniosek córka Edwarda, 
sekretarza Tow., uchwaliło ze- 
yty prof. Dra Ksawerego 
a następnie rozdzielić je 
wykład w Towarzystwie 
gdzie się dnia 16 stycznia 
f. Dr Rosenblatt „O za- 


Zmarł w ostatecznej nędzy Jan Turcan, 
rzeźbiarz, który w roku 1888 za grupę „Ś 
ralityk “otrzymał w Salonie 


jednogłośnie mu przyznany 
wielki medal złoty: 


miał lat dopiero 50. Na krótko 
przed śmiercią rozeszła się wieść o jego smutnem 
położeniu; pani Julia Adam urządziła 
rej zebrane 20.000 fr. pójdzie dziś dl 

Oddawna już zajmują się ludzie w 
tymczasem w tych dniach dopiero o 
knięto rachunki jej poprzedniczki z r. 1889. Okazało 


Tymczasem ani na chwilę nie Bpuszcza Wy- 
jowy z oka pierwszego z eelów reorga- 
ojścia do tego, aby przęznaczony 
erpać. Używa do tego wszelkich 
uje w tym kierunku w tem prze- 


tombolę, z któ- 
a trojga sierot. 
stawą r. 1900; 
statecznie zam- 


z niemymi świadkam 


ę dostępną i dla publiczności. 
Narodzenia wydaną została oso- 
ekcyi krółowej, 
les. Tekst do m 


- nizacyjnych tj. d 
kontyngent wycz 
wysiłków i prac 


y miejskiej odbyła 
przedewszystkiem ukonstytuo- 
wała się, wybierając przewodniczącym p. dyrektora 


Na święta Bożego 
bna książka, poświęcona tej kol 
tytułem: Queen Victoria's Dol 


najlichsze; zaś oprócz tego żywy towar z kraju 
głównie do Wiednia eksportowany, jak to w nie- 


»|Szące temu położeniu, 
i nikt nam tego zasadniczo nie zaprzeczy, że ża- 
dna hodowla jeszcze nie uzyskała w kraju na- 
szym prawa obywatelstwa w stopniu jej przyna- 
leżnym. Przytaczamy tu w streszczeniu na dowód 


że wyczerpanie kontyngentu stanowić 


Rottera, zastępcą przewodniczącego p. radcę Berin- 
piero właściwa organiza- 


się, że suma sumarum wyniosły : 
gera. Dalej obradowała sekcya nad pod 


dochody 50,002.798 
fr. 64 ct., rozchody 48 


. 48 ct; czysty 


grafii napisała miss Low, 


, na którem do starczył artysta Allan Uri 


Że wychów cieląt zupełnie prawie nie istnieje. 


te są bardzo|Cjejęta po szlachetnym buhaju subwencyonowa- 
z nich ma|qym płacą po 6 do 8 zir. za sztukę, 14- dniowe 
uszyte przez | cjelęta po chłopskich bubajach 2 letnich po 3 do 
pełniony jest|4 zir, za sztukę. Cielęta po szlachetnych buha- 
onania przez| jach, 6 do 8 tygodni obficie mlekiem karmione, 


minika Lasockiego o wydzierżawienie 
towej w dawnym gmachu teatraln 
redut w bieżącym karnawale 
danie odmownie, 


cya, a mianowicie założeni 
będzie mogło być dokonan 

Przy tej organizacy 
bardzo na współdziałan 
Chodzić będzie wted 
ustanowieni przez ni 
śpiechem zakładali 


e w każdej wsi filii, dochód 1,052.850 fr. 16 ct, 

— Żywcem pogrzebany. O strasznym wypadku 
sądu dorażnego donoszą z Wilna: Oto włościanie wsi 
Lepiszki, gub. wileńskiej, obili w okropny sposób 
znanego opryszka Kazimierza Mingaliusa i żywcem 
pogrzebali — pomimo że ze łzami w oczach przy- 
rzekał poprawę i błagał o darowanie Życia. Rzecz 
doszła do wiadomości władz, które ujęły morderców. 

— Śmierć w wagonie. Przed kilku dniami wspo- 
minaliśmy o nagłej śmierci w wagonie 
z Niemętowskich Pruszkowskiej, 
Remo przez Medjolan, 


ym na urządzanie 
; sekcya załatwiła po- 
a zarazem wezwała specyalną. ko- 
ażeby jak najrychlej przedłożyła projekt ada- 
dokonać się mających w dawnym gmachu 
teatralnym. Wreszcie zatwierdziła sekcy 
przez p. inspektora budownictwa Wd 
projekt uregulowania Rudawy od gm 
aż po ujście do Wisł 
nad sprawą wydzierż 
żonego obok szkoły sztuk pi 
proszenie. Prof. Dr Rydygier, dyrektor kli- 
tetu Jagiellońskiego, za- 


i liczy Wydział krajowy 
ie Wydziałów powiatowych. 
y 0 wyegzekwowanie, aby 
ego zastępcy z całym po- 
filie z tablicami w każdej 
zbliżeniu się odpowiedniej 


owiszewskiego, 
jowy Wydziałom powia- 


achu „Sokoła“ 
y. Zastanawiała się też sekcya 
placu miejskiego, poło- 


pory prześle Wy 
towym odpowiednią instr 
__ Również licz 
Wydziały powi 
gazynami, któr 
w roku przyszły 


y Wydział krajowy na niektóre 
atowe, że przyjmą opiekę nad ma- 
e Wydział krajowy będzie musiał 
m w kilku miejscowościach zało- 
porze, w której ludność mniej soli kon- 
mógłby Wydział krajowy łatwo nie wy- 
ntyngentu, coby znowu podsyciło konku- 
watną. W tym celu ma Wydział kra- 
ejscach większego zbytu po- 
w których sól mogłaby zna- 
owanie i być wydawaną za- 
sca nadają się najwięcej 
o, Jasło, Mielec lub Tar- 
pol, Czortków, Stanisławów, Koło- 


powracającej z San- 
Weronę i Ala. Ponieważ przy 
zmarłej nie znaleziono pieniędzy i kosztowności, na 
razie przypuszczano, że P. padła ofiarą zbrodni, 
Z otrzymanego jednak listu okazuje się, że ś. p. 
Pruszkowska zmarła naturalną śmiercią wsk 
pleksyj, Towarzyszka zmarłej, 
carka, nikogo nie zawiadamiaj 
zabrała pieniądze w sumie o 
kosztowności. Kiedy w Ala na 
i Włoch spostrzeżono zwłoki, 
wysiadła bowiem na poprzedn. 
zesłanych telegramów gończych Anna Carmot została 
przytrzymana w drodze ku Wenecy. 


miątkę ze swych lat dziecinnych. W ro: 
Low tłómaczyła zamiłowanie do lalek 
swojem tą okolicznością, iż nie miała towarzyszek 
rówieśniczek i dlate 
wiła zabawa lalkami 
żną Northumberlandzką, jej guwernantk 


niki chirurgicznej Uniwersy 
proszony został wraz z prof. Albertem, 
Gussenbauerem i Madelungiem do gron 
Deutsche Zeitschrift für Chirurgie, j 
poważniejazych niemieckich „Archiwó 

— Stowarzyszenie nauczycielek. 
odczyt odbędzie się d. 12 b. m. 
6 wieczorem, w lokalu biblioteki 
św. Tomasza |. 8. 
„O naturze i początku mowy ludz 

— Drugie przedstawienie J 


w. dzieciństwie 


go jedynie jej rozrywkę stano- 
» po ukończeniu | 


Anna Carmot, szwaj- 
ac o zaszłym zgonie, 
koło 4.000 franków i 
pograniczu Austryi 
złodziejki już nie było, 
iej stacyi. Wskutek ro- 


w lekarskich.“ 
Siódmy z kolei 
(w sobotę) o godz. 
Stowarzyszenia ul. 
askowski odczyta 


tworzyć magazyny, 
leść czasowe przech 
stępcom. Na takie 
Rzeszów, Łańcut, Krosn 
 nobrzeg, Tarno 


Repertuar teatru miejskiego 
w Krakowie. 


W piątek 11 b. m.: przedstawienie zawieszone. 
W sobotę 12 b. m.: 


asełek na dochód gło- i i gdy syn zmar- 


sprzedaje włościanin żydom dla targu wiedeńskie- 
go kupującym po 15 do 18 złr. Powyższe cielęta 
przepadają zatem dla chowu, natomiast zostają : 
cielęta mlekiem niedostatecznie karmione, jako 
niemające pokupu, na chów własny. Z tego wyro- 
sły półroczny jałłwnik idzie na okoliczne targi, 
dopędzany co tydzień. Cena takiego bydlęcia pół- 
rocznego 8 do 12 złr. za sztukę. Takie bydlę 
przechodzi już z rąk do rąk co 2 miesiące i do-- 
chodzi jako roczniak do ceny 10 do 25 złr. za 
sztukę, za dwuroczniaka cena 20 do 30 złr. Otóż 
takie bydło przychodzi najczęściej pod nóż i sta- 
nowi materyał mięsny dla małych miasteczek 
w kraju bez różnicy, czy lepsze, czy najgorsze by- 
dlęta. Dwuroczniaki byczki, pochodzące z nienstan- 
nego handlu od rąk do rąk, kupuje włościanin do 
orki, zwózki i t. p. Z tych wołków dochodzą 5- 
letnie ceny 50 do 80 złr. 

Z czego się ten niezdrowy stosunek wytworzył? 


Łapownicy (Intratna posada), | Oto włościanin potrzebuje pieniędzy na odzież, na 


W Łańcucie wszedł W 
w porozumienie z Wydziałem pow 
d samego początku gorliwie sprawą soln 
mował i częściowo już sól tam maga 
się. Z Wydziałem powiatowym w Czortkow 
już porozumienie. Akcyi jednak 
ększą skalę dopóty nie roz- 
wy, dopóki nie zostanie u- 
ngentu do produkcyi 
ch bowiem stosunkach 
gazynowanie większej ilości soli, gro- 
m, żeby salina powstałą stąd próżnię 
gazynach z całym pospiechem zapełniła, 
cel magazynowania zupełnie byłby 


dnych dzieci dane b 
13 b. m., tj. w niedziel 
mitet urządzający dołoż 
dzowie nie byli narażeni na śc 
sła będą numerowane. Bilety 
garnia Krzyżanowskiego. 
— Z kolei państwowe 
wego w Krakowie donosi, 
żnych dnia 7 b. m. na przestrzeni Rawa ruską-Sokal 
zamknięty ruch towarowy, 
został dnia 9 b. m. 
— Order. Cesarz 
zezwolił wicesekretarzowi mini. 
dyum Rady ministrów Drowi Z 
Morawskiemu przyjąć i nosić 
pieskiego orderu Piusa. 


ydział kraj. już ędzie w sali hotelu 
ę o godz. 4 po południu. Ko- 
ych starań, ażeby wi- 
isk i niewygodę. Krze- 
sprzedaje od jutra księ- 


łej, p. Pruszkowski, przybył do 
była uwięziona. Wspomniana Anna C 
8 znajdowała się w domu państwa 
i cieszyła się dobrą opinią, Zamiar 
ę zrodził dopiero po zgonie 
ej po dopełnieniu 
a sprowadzone do kraju. 
W Porycku, w -gubernii 
Qzackiego odbyło się 
em przyjęło udział 
ów były 4 dziki, 


złodziejka już 
armot przez lat 
P., jako nauczy- 


komedya w 5 aktach A. Ostrowskiego (nowość). 


W niedzielę 13 b. m.: Łapownicy (jak wyżej). 


kradzieży. wid 
pani Pruszkowskiej. 
wszelkich formalności zostan 

— Kronika myśliwska. 
wołyńskiej, u Tadeusza hr. 
przed tygodniem polowanie, 
pięciu myśliwych. Rezultatem ło 
2 wilki, 2 rogacze, lis i 5 zajęcy. 

Z Kalisza donoszą: 

„W tych dniach 18-letni syn tutejszego bankiera 
polowaniu ugodzony został 
który się odbił od drżewa po wy- 


— Dnia 9 stycznia pochmurno ; termometr od —37:0 
doszedł do —1*5 C.. Barometr z mał 
godz. 7 rano dnia 10 stycznia stan 
mm., termometru —4*9 C. Wiatr zac 


W piątek dnia 11 stycznia: św. Higiniusza, 


a 
Ruch artystyczny i umysłowy. 


stąpiło również 
magazynowania na wi 
pocznie Wydział krajo 
normowany stosunek konty 
i sama produkcya, w obecny. 


ym ruchem; o 
j- Dyrekcya ruchu kolejo- jego był 7321 | gą 


że z powodu zamieci śnie- 


po usunięciu przeszkód 
na nowo podjęty. 

postanowieniem z dnia 22 z. m. 
steryalnemu w prezy- 
dzisławowi Dierżykraj- 
krzyż kawalerski pa- | właściciela ziemskiego na 


Nowa Biblioteka Uniwersalna w zeszycie pierw- 
w oko śrutem, 


podatek, pogrzeb, zabawy, wesele i t. p. Tu musi 
mu dać bydlę potrzebne fundusze prawie co kwar- 
tał. Dlatego myśli włościanin nad kwartalnym przy- 
rostem bydlęcia, łudząc się, że znajdzie kupca, 
który mu zapłaci nad rzeczywistą wartość. 
Do tego procederu pobudza włościanina szajka. 
ktorów. Naturalnie, że bez mohoryczu (litkupu) 
żadna transakcya nie może się dokonać. Przy tej 
sposobności traci włościanin 10 do 50 cent. Jest- 
to zatem handel, opierający się na przypadkowych 
zyskach. Tym sposobem handlujący bydłem wło- 
ścianin ubożeje. Sprzedał lepsze, większe, kupił 
gorsze, mniejsze, aż nareszcie i gorszego się po- 
zbył i nie zostaje mu nic. b 
Handel bydła lichwiarski ma następujące zna- 


szym z r. b. rozpoczęła druk cyklu nowel i obrazków | miona: 


— Przeniesienia. P. Namiestnik przeniósł konce- 


strzale obok stojącego my 
pistę policyi Bronisława Benoit i 


śliwego tak nieszczęśliwie, 
iz młodzieńcowi zagraża 


Maryi Rodziewiezównej pod ogólnym tytułem 
utrata oka. Odwieziono go 


praktykanta kon- „Z głuszy.“ Są to śliczne, 


Lichwiarz, posiadacz gotówki lub bydlęcia, daje 


pełne nastroju poetycznego | posiadaczowi gruntu za pożyczoną gotówkę bydlę, 


ceptowego dyrekcyi 
Lwowa do Przemyśl 


do kliniki Dra Wicherkie 


wicza w Poznaniu“, | 
— Proces pani Joniaux. Słynny proces trucicielki 


policyi Michała Suchańskiego ze opowiadania, których parę, 


opatrzonych rycinami, za- 
mieścił niedawno T: 


n. p. jałówkę, na wychów, odbiera ją krową 


godnik ilustrowany; obok tego|i bierze sobie od niej cielę za procent, albo parę 


— Zmiana nazwiska. Namiestniectwo  zezwoliło 


pani Joniaux rozpoczął się onegdaj w Antwerpii. 
lp. Wojciechowi Torbie , Słuchaczowi św. teologii i 


podaje Biblioteka da 
Oskarżenie zarzuca pani Jóniaux otrucie siostry, wuja 


lszy ciąg „Sejmu czteroletniego“ 
a niebawem rozpocznie kilka bardzo zajmu- 


byczków za 30 złr. Z tych oddać musi włościanin 
po dwóch latach jednego wartości 60 złr., a dru-- 


RECT E WRP ZĘ A, 


CZAS z Piątku 11 Stycznia 1896. 


1 


Berlin 10 stycznia. Na wezorajszem posie- 
dzeniu parlamentu toczyła się w dalszym ciągu 
dyskusya nad projektem ustawy przeciw stronni- 
ctwom przewrotu. 

Depat. baron Stumm oświadcza, że socyalno- 
demokratyczna partya ma zawsze cechę rewolu- 
cyjną. Ona zrodziła niemiecki anarchizm; ona 
sławiła zawsze anarchistyczne czyny. SNocyalną 
demokracyę można tylko stłumić siłą. Mowca złożyła bar. M. Puszetowa 5 złr. na zakład Brata 
w każdym razie zaostrzyłby jeszcze ustawę, odej- Alberta; 5 złr. dla głodnych dzieci. 
mując socyalnym demokratom prawo wyborcze. | ga WARCE: 
Kto nie zwalcza socyalnej demokracyi, bierze na| -~~ 
siebie odpowiedzialność za strumienie krwi, przez 
które prowadzić będą jej szlaki w niedalekiej 
przyszłości. Zamiast projektu lepszą byłaby usta- 
wa wyjątkowa. Należy wziąć w obronę robotni- 
ków przed socyalno-demokratycznymi wyzyskiwa- 
czami. 

Dep. Groeber (centrum) podnosi wyniki ubez- 
pieczeń robotników, podczas gdy socyalni demo- 
kraci nie uczynili nic w tym kierunku. Siłą je- 
dnak nic nie zdziała się; akcya musi wypłynąć 
z wewnątrz. Stanowisko centrum wobec przedło- 
żenia określił już poprzedni stosunek do ustaw o 
socyalistach. — Mowca wnosi zatem przekazanie ; GR 
projektu komisyi. Postanowienia jego są w wielu |(r0k wydawnictwa sześćdziesiąty czwarty). 
ustępach natury zbyt niejasnej. Czyż Jezuici — |. Pomiędzy wielu artykułami zawiera także 
zapytuje mowca — są gorsi, aniżeli zwolennicy | dział informacyjny znakomity, w którym wielkiej 
przewrotu, którzy pomimo to wszystko nie mają ważności o podatkach i należytościach rządowych, 
być pozbawieni wspólnych praw? Mowca wyświe- | wyczerpująco napisany. — Wykaz domów, ich wła- 
tla rozmaite trudności, jakie siłą rzeczy wynikną |ścicieli i nowych ulic miasta Krakowa, według 
z niejasnego brzmienia ustawy, oraz krytykuje| nowego ponumerowania domów. 
prawo policyi do urzędowej konfiskaty. Mowca R Kalendarz ten obejmuje 


wspomina o obronie czynu samopomocy jenerała przeszło %60 stron druku in quarto. 
Egzemplarz mocno oprawny w tekturę 


Kirchhoffa przez ministra wojny, przeciw które- 

mu, po uchwaleniu projektu, musiałby jego kole-| - ; 
Cena 60 ct., z przesyłką poczt. 85 Ct. 

W handlach na prowincyi kosztuje 60 ct. 


ga, minister sprawiedliwości, wnieść dochodzenie 
karne. Nie można stawiać ściany, rozdzielającej 
Skład główny w Drukarni CZASU w Krakowie.  - 
Do nabycia w każdej księgarni i w niektórych handlach. 


kołach utrzymują, iż najprawdopodobniej utwo- og WOZEK DIOD CZACIE 
rzony będzie. gabinet Banśty'ego lab Szella. ś dA 
= ia | Pod lit. A. B. nadesłano: dla wdowy po 6. p. 
St. Wojnarskim 25 złr., dla głodnych dzieci 30 złr., 
dla ociemniałego pedagoga W. K. 15 złr,, dla 
80-letniego podupadłego obywatela 15 złr., dla 
90-letniej staruszki 15 złr., N. N. 1 złr. 


Zamiast wieńca na trumnę $. p. Straszewskiego 


kandydata na stanowisko ministra komunikacyj 
wymieniają senatora Fadiejewa, byłego dyrektora 
departamentu komunikacyj lądowych i wodnych. 
Senator Fadiejew należy do najwybitniejszych i 
najświatlejszych inżynierów rosyjskich. 

Prezesem drugiego zjazdu w sprawach wodo- 
ciągowych, mającego się odbyć w Warszawie 
w marcu, został mianowany prezydent miasta je- 
nerał Bibikow. 


go sobie zostawia. Ta kapitalista-lichwiarz zy- 
tje 2009. (Podobny handel istnieje z gęsiami. 
ihwiarz daje gęsi na wychów do włościanina, 
jesieni dziełą się obaj. Włościanin zyskał 80 ct., 
hwiarz za pół roku 3 do 5 złr., jest to 800'/, 
zku). 

Lichwa z bydlętami nie jest wprawdzie tak ren- 
Yna, jak z gęsiami, ale za to obejmuje szersze 
ła, w których setki i tysiące złr. są zaangażo-| 
me.. c 

Otóż ta lichwa, w swych objawach potworna, 
jnuje naszych włościan. Czas już, aby się tą 
rawą zajęto. Taki stan rzeczy istnieć nie po- 
nien.. i 

Tu powinno nastąpić jak najwyższe opodatko- 
anie handlarza, a lichwę winna zastąpić opieka 
adz autonomicznych, kas zaliczkowych, powia- 


Telegramy biura koresp. 


Wiedeń 10 stycznia. Minister Madeyski wy- 
jeżdża dziś do Lwowa dla wzięcia udziału w pra- 
cach sejmowych. 

Wiedeń 10 stycznia. Bilans. Banku austro- 
węgierskiego wykazuje ogólną dywidendę na rok 
1894 w kwocie 42 zł. 90 ct., co się równa 7*159/, 
za akcyę. Na kupon zatem drugiego półrocza 
przypada 27 złr. 90 ct. Udział obu zarządów cen- 
tralnych w zyskach z dochodów 1894 roku wy- 
nosi razem 126,972 złr. 

Wiedeń 10 stycznia. Zgromadzenie plenarne 
wiedeńskiego stowarzyszenia dla przemysłu ar 
tystycznego odmówiło jednomyślnie udziału w au- 
stro-węgierskiej wystawie, którą w roku 1896 za- 
mierza urządzić w Londynie austro-węgierskie To- 
warzystwo eksportowe. 

Wiedeń 10 stycznia. Trwająca przez cały 
wczorajszy dzień zamieć śnieżna wzmogła się 
w nocy do tego stopnia, iż ulice miasta, a zwła- 
szeza przedmieść są całkowicie zasypane śnie- 
giem, wskutek czego ruch uliczny jest prawie 
przerwany. 


NABESŁANE. 


(Artykały w dziale tym nie pochodzą od Redakcy:) 


Lwów 10 stycznia. (Ze Sejmu). — Początek 
posiedzenia o godzinie 11 minut 25. Urlopy 
otrzymali: Biliński do końca sesyi, Chrzanowski 
na 1 dzień. 

Odezytano następujące pismo prezydyum Na- 
miestnictwa : h 

Jaśnie Oświecony Książę! W celu przeprowa- 
dzenia rewizyi katastru podatku gruntowego, usta- 
nowioną być ma, oprócz komisyi centralnej w Wie- 
dniu, w każdym kraju koronnym komisya krajo- 
|wa. Według artykułu I-go odnośnej ustawy, ko- 
misya krajowa dla Galicyi składać się ma z 24 
członków i 24 zastępców, z których połowę po- 
wołać ma pan minister skarbu, a to przypajmniej| W prowineyach południowych, mianowicie w te- 
w połowie z pośród opłacających podatek grun- |rytoryum Karstu, wskutek zamieci Śnieżnych ko- 
towy w kraju, drugą zaś połowę wybrać ma wy-| munikacya z wielu miejscowościami jest prze- 
soki Sejm również z pośród opłacających poda | rwana. : » 
tek gruntowy w kraju. Wybór ten odbyć się maj Wiedeń 10 stycznia. Na kolei państwowej 
w sposób, jaki wysoki Sejm oznaczy. ; i na kolei południowej wskutek zawiei śnieżnych 

W tych krajach koronnych, które w czasie re- |ruch na niektórych liniach jest przerwany. Na in- 
gulacyi podatku gruntowego podzielone były na|nych kolejach pociągi przychodzą ze znacznem 
rejony, należy uwzględnić, aby wybrano równą | spóźnieniem. ; 

o- | liczbę członków komisyi i zastępców z pośród o-| Dziś w nocy na stacyi Gumpoldskirchen pług 
ice: Tłumacza, Tyśmienicy, Kamiennej, gdzie płacających podatek gruntowy w każdym rejonie. |do rozgarniania Śniegu, poprzedzający pociąg 
głościanie jęli się wychowu cieląt po szlache- | Ponieważ Galicya w owym czasie podzieloną była pocztowy, zaczepił o stojący na stacyi pociąg po- 
mych buhajach, a karmiąc cielęta dojonem mle-|na trzy rejony (Lwów, Kraków, Tarnopol), więe|spieszny. Maszyna i wagon konduktorski pociągu 
|: iem, mąką i surowemi jajami, z tego znaczne wypada na każdy rejon czterech członków i ty- pospiesznego są uszkodzone. Jeden z palaczy od- 
łyski ciągną. Włościanie tych okolic zyskują za laż zastępców, których wysoki Sejm ma wybrać. | niósł lekkie pokaleczenie. 

puhajki i jałówki półroczne po 100—150 złr., za] Z polecenia JE. p. Ministra skarbu, mam za-| Praga 10 stycznia. Przy dzisiejszym wyborze 
iw i szczyt upraszać Jaśnie Oświeconego Księcia Mar- | posła do sejmu z niefideikomisowej większej wła- 
szałka o postawienie wyboru członków wspomnia- |gności wybrano jednomyślnie kandydata konser- 
nej komisyi i zastępców tychże na porządka | watywnej większej własności profesora uniwersy- 
dziennym jednego z najbliższych posiedzeń wys. |tetu Jerzego Prażaka. Zwolennicy partyi niemie- 


Najstarszy i najlepszy z polskich kalendarzy 
Józefa Czecha 
KALENDARZ KRAKOWSKI 


na rok Pański 


LSD 


ród włościaństwa, które na morgu od 1 do 2 
uk utrzymuje, pomimo że włościanie nie pro- 
jkują żadnej sztucznej paszy, albo bardzo mało, 
ib też nie posiadają odpowiednich pastwisk. 
Jak się to dzieje, da nam znowu dalszy tok 
slacyi bliższe daty. Smutna to relacya, bo prze- 
jawia na niekorzyść włościan, którym zarzuca, 
e tak letnią, jak i zimową paszę głównie kra- 
zieżą uzyskują.: Jednakże tam, gdzie to postę- 
jowanie nie może mieć powodzenia, tam znowu 
jłodzenie jest praktykowane, dając złudną na- 
lzieję, że zbiory dopiszą, ceny zboża się zmniej- 
za, a natomiast ceny bydła się podniosą. Lecz 
fie wszędzie ten smutny stan się objawia, są 
jowiem i okolice, gdzie się chów bydła Świetnie 
{na korzyść włościan ułożył. Zalicza się tn oko- 


profesorów, zatrawających lud, od robotników, 
którzy z ich wykładów ciągną praktyczne konse- 
kwencye. Pierwsze miejsce w tej walce zająć 
może jedynie Kościół. (Żywe oklaski w centrum). 

Sekretarz stanu Nieberding wyraża zadowole- 
nie, że poprzedni mowca oświadczył gotowość szczę- 
gółowego omówienia ustawy z rządem w komisji. 
Projekt zdąża jedynie do ochrony porządku, nie 
jest zaś bynajmniej zwrócony przeciwko robo- 
tnikom. 

izba przyjęła następnie wniosek odroczenia dys- 


Pan G. Ehrenberg nadesłał w darze dla biblio- 
teki Stowarzyszenia Nauczycielek 170 tomów dzieł 
przeważnie naukowych, pozostałych po swej 6. p. 
córce Julii. / z 

W imieniu Wydziału Stowarzyszenia Nanczy- 
cielek składamy za tak hojny: dar serdeczne po- 


| Zawodowe wykształcenie szewców. Muzeum 
technologiczne w Wiedniu otwiera w bieżącym roku 


kursa dla nauki szewstwa, dla majstrów i czelą- | Sejmu i o zawiadomienie mnie w swoim czasie | cko-liberalnej nie wzięli w wyborach udziału. _lzb gła nastę | dziękowanie. a R jiy 
dników. -Kursa trwają po sześć tygodni i odby-|9 wyniku tych wyborów. : Parenzo 10 stycznia. Sejm istryjski otwarty | kusyi do dnia dzisiejszego. e „| D. Mikiewiczowna, Wanda Żeleńska, 
wać się będą cztery razy do roku. Przedmiot Chciej przytem Jaśnie Oświecony Książę przy- | został przez marszałka przemową powitalną i trzy- Dep. Singer oznajmia, że komisya dla refor- <sokretarka. prezesowa. 


Objąwszy z dniem 1 stycznia 1895 r. we 
własny zarząd ; e 


Hotel Europejski 


my regulaminu izbowego obradować będzie jutro 
nad sprawą rozszerzenia władzy dyscyplinarnej 
prezydenta. 

mserlim 10 stycznia. Telegram prywatny do 
Berliner Tageblatt donosi z Petersburga, iż mi- 
nistrem komunikacyi zamianowany został zarzą- 


dzający dotychczas kancelaryą komitetu ministrów Ę EIRE 
Hro Śau Kułomzin. JA (we Lwowie — Plac Maryacki) 


Berlin 10 stycznia. Frakcya narodowo - libe- | mamy zaszczyt polecić go wżględom wielce Szan. 
ralna uchwaliła wnieść w parlamencie interpelacyę | Publiczności, zapewniając, że usilnem naszem stara- 
w sprawie niedostatecznej ochrony Niemców za| niem będzie wszelkim wymaganiom zadość uczynić. 
granicą. : Lwów 1 stycznia 1895. (15 8-) 
Paryż 10 stycznia. Ajencya Havasa podaje Albert Szkowson | Spółka. 
następującą, notę; „P e niektóre FoR S EGA właściciele hotelu. Europejskiego. 
nawet po skazaniu przez sąd wojenny byłego ka- ZW 
pitana, Dreyfusa, hikatają jeszcze ciągle do tej Pokoje od s0 ct. począwszy. 
sprawy ambasady obeych mocarstw w Paryżu, ANa 
przeto aby zapobiedz wprowadzeniu w błąd opinii 
publicznej, jesteśmy upoważnieni do przypomnie: 
nia odnośnej naszej noty z dnia 30 listopada 1894 
r. Nota ta brzmiała: Pewne dzienniki w. rozmai- 
tych artykułach o szpiegostwie wojennem nie prze- 
stają łączyć z tą sprawą ambasad i poselstw za- à 
granicznych mocarstw w Paryżu. Jesteśmy upo- Łaskawe datki na ten ce 
ważnieni do oświadczenia, iż wszystkie tego ro- | cya „Czasu.“ JE 
dzaju doniesienia pozbawione są wszelkiej pod-| === A 
stawy.“ = o« ; Podupadły obywatel ziemski, który 
Paryż 10 stycznia. Rząd wydał nakaz kon |stracił swój majątek wskutek wypadków 1868 T., 
fiskaty dziennika agitacyjnego Antiprussien, który |liczący obecnie. 80 lat, osłabiony na siłach i bez 
się znów pojawił z powodu sprawy Dreyfusa. środków do utrzymania życia, prosi wspaniało- 
Paryż 10 stycznia. W Perpignan nastała zno-|myślne litościwe osoby o pomoc i jakiekolwiek 
wu pogoda, ruch kolejowy jest jednak ciągle j| wsparcie. R WdE 
przerwany. W Ajacio burza trwa dalej. Łaskawe datki przyjmuje Administracya Czasu. 


Londyn 10 stycznia. Stwierdzono, iż DOĆ-| ogame 
czas ostatniej burzy zatonęło 5 łodzi rybackich ] ; "WJ DEK WOYD | 
z Yarmouth wraz z 30 ludźmi. KURSA TELKGRAFICZNE. | 
Wiedeń 10 stycznia. 2 g. 30 mia. po południu. : 


jąć zapewnienie o mojem najwyższem poważaniu. 

Lwów, dnia 5 stycznia 1895 r. 

Badeni w r. 

Wybór komisyi krajowej dla katastru podatku 
gruntowego nastąpi na najbliższem posiedzeniu 
Izby. 

Marszałek zawiadamia, że z komitetu finanso- 
wego doradczego dla Wydziału krajowego, ubyli 
Jan Tarnowski i Gross. Wybór uzupełniający 
dwóch członków tego komitetu- odbędzie się na 
następnem posiedzeniu. ; 

Z. kolei odczytano wniosek Merunowicza, 
aby: 1) Sejm upoważnił do lokowania propina- 
cyjnego funduszu rezerwowego w pożyczkach dla 
gmin i powiatów na inwestycye pożyteczne, 2) aby 
inne kapitały, znajdujące się w administracyi 
kraju były lokowane produktywnie, wreszcie 
8) aby ustanowiono drugi typ obligacyj komunal- 
nych: Banku krajowego: 4-procentowych. 

Rutowski wniósł interpelacyę do komisarza 
rządowego, domagając się przyspieszenia rozpra- 
wy w Sprawie aresztowań młodzieży szkolnej 
w Tarnopolu. ; 

Dziewięć sprawozdań Wydziału krajowego ode- 
słano do właściwych komisyj. 

Pierwsze czytanie wniosku Romańczuka o 
zmianę krajowej ordynacyi wyborczej, spadło z po- 
rządku dziennego, z powodu, iż wnioskodawca jest 
chory. 

W końcu motywował Olpiń ski w pierwszem 
czytaniu wniosek, aby 1) Sejm uchwalił zapomogę 
z funduszów krajowych, albo bezprocentową pożycz- 
kę w kwocie 12.000 złr. dla ludności powiatu trembo- 
welskiego, dotkniętej gradobiciem. 2) Sejm poleca 
Wydziałowi krajowemu, aby wydziałowi powiato- 
wemu w. Trembowli udzielił subwencyę na budo- 
wać się mającą drogę powiatową Janów-Młyniska- 
Kobyłowłoki. Wnioskodawca podnosi, iż w r. 1894 


krotnie powtórzonym okrzykiem na cześć Cesarza. 
Reprezentant rządu powitał posłów w języku wło- 
skim i kroackim. Skoro tylko zaczął mówić po 
włosku, większość wzniosła okrzyki protestu, po- 
czem gromadnie salę obrad opuściła. Publiczność 
na galeryi, solidaryzując się z większością, krzy- 
czała, sykała i gwizdała. Marszałek daremnie 
wzywał do porządku. Po ukończeniu mowy repre- 
zentanta rządu, posiedzenie z powodu braku kom- 
pletu zostało zamknięte. 

Buda-Peszt 10 stycznia. Cesarz udzielał 
dzisiaj przed południem powszechnych audyencyj. 
Na audyencyi prywatnej dotychczas nikt nie zo- 
stał przyjęty. 

Buda-Peszt 10 stycznia. Przesilenie trwa 
dalej. Rozwiązanie napotyka na trudności. Do- 
tychczas nie zapadła w żadnym kierunku sta- 
nowcza decyzya. Kwestya zjednoczenia stronnictw 
omawiana była w klubie liberalnym nader żywo 
pro i contra. Wieczorem odbył się wczoraj obiad 
dworski, Między innymi obecni byli: hr. Teodor 
Andrassy, Albin Csaky i Khuen-Hedervary. 

Berlin 10 stycznia. Cesarz Wilhelm zaprosił 
onegdaj do Poczdamu wielu posłów na męski wie- 
ezór. Między innymi otrzymali zaproszenie konser- 
watyści bar. Manteuffel, hr. Limburg-Stirum, Mas 
sow, członek partyi państwowej, hr. Arnim-Muckan, 
dalej narodowo - liberalni Bennigsen, Dr Hamma- 
cher, Dr Bitreklin, Jebsen; nadto wiele urzędo: 
wych osobistości. Przyjęcie trwało około czterech 
godzin. 

Berlin 10 stycznia. Parlamentarny sprawo- 
zdawca podaje bliższe szczegóły o wieczorze mę- 
skim u cesarza w nowym pałacu w Poczdamie. 
Cesarz pokazywał deputowanym i inhym zapro- 
szonym gościom ustawione w sali muszlowej drzew- 
ka Bożego Narodzenia i gwiazdkowe podarunki 
rodziny cesarskiej. W ciągu wieczoru wypowie- 


nauki stanowi: branie miary, oraz wyrób obuwia 
w sposób rękodzielniczy przy użyciu pojedynczych 
maszyn i pracy ręcznej, jak niemniej nauka pro- 
stej buchalteryi i kalkulacya cen skóry i towaru. 
{Dla czeladników i majstrów niezamożnych usta- 
mowione są stypendya w wysokości do 150 złr. 
"Podania o przyjęcie (bez stempla), poparte przez 
gminę lub stowarzyszenie, w razie potrzeby zao- 
patrzone świadectwem ubóstwa , należy wnosić na 
ręce muzeum technologicznego w Wiedniu. 
| Wszelkich informacyj bliższych udziela Izba 
Jhandlowa i przemysłowa w Krakowie. Sprawa ta 
ma ważne znaczenie w walce konkurencyjnej kra- 
|jowych szewców z wyrobem fabrycznym i łączy 
|się z utworzeniem zawodowych kursów dla szew- 
|stwa przy szkołach przemysłowych uzupełniają- 
| cych. Zwracamy też na nią uwagę naszych kół 
rękodzielniczych, a w szczególności wyrażamy na- 
| dzieję, że-galicyjscy szewcy,- zasiągnąwszy bliż- 
| szych informacyj w: Izbie handlowo-przemysłowej, 
| poczynią kroki właściwe celem skorzystania zaró- 
| wno z nauki, jak ze stypendyów. 


Nieszczęśliwa wdowa, ułomna, słabo- 
wita, z dwojgiem małoletnich wątłych dziatek, 
znajdująca się w nędzy, gdyż jak biedna szwa- 
czka niema obecnie żadnego zarobku, prosi szla- 
chetne i litościwe osoby o jakąkolwiek zapomogę. 
| przyjmuje Administra- 


| Wiedeń 10 stycznia. (Tel. biura korresp.). 
| Stan Austro-węgierskiego Banku z d. 7 stycznia. 
| Banknoty w obiegu 487.695,000 złr. (—20.113,000) 
Zapas kruszeowy . 307.344,000 „ (+ 339,000) 
Portfel wekslowy . 173.314,000 „ (++ 6.939,000) 
Lombard... . . . 36.005,000 „ (— 2.497,000) 
Rezerwa banknotów 
| wolnych od podatku 26.909,000 „ (--19.635,000) 
Obieg not państwowych — — — — — 
(Liczby pomieszezone w nawiasach oznaczają 
różnicę w porównaniu z wykazem z poprzedniego 
| tygodnia. Przyp. Red.). 


Londyn 10 stycznia. Biuro Reutera donosi 
z Janduli: Wezoraj rano napadły wojska tak nie- 


== == = |] 


ży e e r O > A . è d > . 3 x 
O nie wiadomości. |w 11 gminach powiatu trembowelskiego, grad |dział cesarz Wilhelm dłuższą mowę o marynarce spodzianie na Wazirisów, że ci ostatni poddali 3 PE a: 
stat € wytłukł cały plon, wskutek tego wśród ludności uzasadniając konieczność jej wzmocnienia i wyka się bez stawiania oporu. Zabrano Wazirisom 3.000 | 4 $ rA ss Ligny 160 s U zloban E a Woo 
j g DB n OV f UDIN. « «. « « » « Z 


sztuk bydła. 
Londym 10 stycznia. Biuro Reutera donosi 
z Hiroszimy: Parlament japoński zebrał się znów 


tamtejszej zapanowała nędza. Zgłodniali wyrabiają 
tam teraz chleb z domieszką plewy. Parcel zu- 
pełnie zniszczonych jest 16.629 , co przedstawia 


zując z mapą w ręku stosunki, jakie panują szcze- 
gólniej w stacyach marynarki na dalekich morzach, 
a mianowicie w pobliża widowni chińsko - japoń- 


SE 4/, złota . . . |125 456 |Bankverein . .. .|159 76 
S 49, koronowa |160 55 | Akcyg Linderbank, |284 60 
Akcys ban. austr.-w.| 1046 a kol.Kar.Lud. (218 25 


Dzienniki wiedeńskie, a za nimi polskie, po- 
dały szereg nazwisk, mających pozostawać w związ- 


kuz najbliższem powołaniem nowych członków | minimalną wartość 166.290 złr. Rząd udzielił sub |skiej wojny. Następnie odbyła się kolacya, a po d. 8 b. m. Prezydent ministrów, hr. Ito, podniósł| „_ kredytowe . 413 30 p n» lwowsko- 

austryackiej Izby parów. Donoszą nam z Wiednia, |wencyi 4.000 złr. Ze strony kraju potrzebna jest |niej dłuższa, swobodna rozmowa przy piwie. Go-|niejednokrotne powodzenie oręża japońskiego i Long SER DOO sg Si: orom oy, EH ra 
że wszystkie dotychczas obiegające w dzienni- |dwojaka pomoc: dostarczyć żywności w zimie |ście z Berlina odjechali osobnym pociągiem o go- kładł nacisk na potrzebę jednomyślności narodu. Du Pnad E aa gy i Elbethal m ... .|274 50 
kach listy są wymysłem. Odnosi się to zarówno |i na wiosnę, oraz dostarczyć zboża na wiosenne | dzinie 121, w nocy. Prezydent ministrów oświadczył, iż tylko naglące | Marki ......... 60 77:/,| Nordbahn .... . 530 
do polskich, jak i do innych kandydatów na tę | zasiewy. | Berlin 10 stycznia. Według informacyj z kół|projekty będą przedłożone i wezwał parlament do |4%, Renta węg. kor. | 99 15 | Staatsbahn ... .|401 12 
godność. Co się w szczególności tyczy polskich | Wniosek odesłano do komisyi budżetowej. poselskich, wykład cesarza o marynarce podczas | popierania rządu w jego postanowieniach, oraz Ah n -n słotajl24 80 |Alpin..... . sz 


Losy prem. węg. . . |158 560 6 tytoniowa . |282 —- 
Lesy tureckie ...| 7290 |Buble........ 183 37% 


Usposobienie giełdy: stałe. 


onegdajszego męskiego wieczoru trwał 2'/, go-|do odroczenia tych projektów, które nie wymagają 
dzin. Cesarz okazał zadziwiające opanowanie ca- natychmiastowego załatwienia. 

łego materyału, zakończył zaś słowami: „Zgotuj-|. Algier 10 stycznia. Niepogoda jest coraz do- 
cie panowie ks. Bismarckowi, założycielowi naszej kuczliwszą. W Nemours zerwało morze część tamy 


polityki kolonialnej, w ośmdziesiątą rocznicę jego|i murów ochronnych. W prowincji Oran spadły 
obfite śniegi. 


Koniec posiedzenia o g. 12. Następne odbędzie 
się w sobotę o g. 11 przed południem. 

Wiedeń 10 stycznia. Według krążących tu 
pogłosek, Sejmy krajowe zostaną zamknięte dnia 
9 lutego. W kilka dni później rozpoczną się obra- 


kandydatów, to puszczona przez N. fr. Presse 
w obieg lista jest prawie w zupełności fałszywa. 


Z Berlina donoszą, iż hr. Szuwałow wyjeżdża 


wraz z rodziną do Warszawy dnia 19 b. m. Berliin 1) stycznia. 


4%, Listy likw. pols.| — — 


Dzienniki warszawskie pomieszczają następu- |dy, Rady państwa. urodzin, radość, uchwalając na flotę żądane ko- Banknoty austr.. . |164 45 
jący telegram z Petersburga: Według krążących| Buda-Peszt 10 stycznia. Na dzisiejszej au- nieczne kwoty.“ — Podczas kolacyi po prawej| Buenos-Ayres 10 stycznia. Miasto Mendoża Eo uj S 35 SE etyk er sai: ; sę s 
- pogłosek, minister sprawiedliwości, p. Murawiew, | dyencyi hr. Khuen-Hedervarego u cesarza, zapadnie |ręce cesarza siedział prezydent Levetzow, po le- 5%, Listy zast. pols. | — — | Ultimo Ruble .. . [226 — 


zalane, około 20 osób straciło życie. Szkody obli- 
wej dep. hr. Hompesch. Cesarz miał powiedzieć, |Czają na 2 miliony. ' a 
że brak napisu „Niemieckiemu ludowi* na gma-| © 
chu parlamentu, nie jest jego winą; dowiedział 
się o tem dopiero z dzienników. 


rozstrzygnięcie co do przesilenia gabinetowego. 
Możliwem jest powołanie Szaparego na prezesa 
gabinetu. W takim razie nastąpiłoby rozwiązanie 
Izby i rozpisanie nowych wyborów. W innych 


nie przejdzie na inne stanowisko, wyraził bowiem 
chęć: dokończenia rozpoczętego dzieła reformy 
prawodawstwa. Jenerał Obruczew ma objąć za- 
rząd krajem Kaukaskim. Jako najpoważniejszego 


ODPOWIEDZIALNY REDAKTOR I WYDAWCA 
Michał Chyliński. 


c Kurs giełdy wiedeńskiej. lzi. qt|str. ct. 
iwowskiej Izby handlowej. : 


Wiedeń 9 stycznia. 


Kurs walut 
| papierów wartościowych. . 


Obligacye . ot.jzłr. ot. 
(za 100 złr. imiennej wartości K fe) 


oprócz kuponu bież.). górnicze Alpine Montan 100 złr. 


tureck. Tow. tytoniow. . 200. fr. |28. 


4, galicyjskie pro) jne. .|| 97 50| 98 50 Lwów 9 Btycznia. Rent i i 
Kraków 10 stycznia. E Emus gal. bank. kraj. II em. 102 —|102 60 7 4.1, papierowa y i0 Ee 100. B? HA kolei gwa Porini nda | -8:80| 69 60 Losy 
4*/, pożyczki krajowej galio. . .| 96 25| 97 45] Akcye gal. banku hipotecznego 4 TA UA A E E E 100 75100 95 4, PB Ga Czem opodat. | 91 85| 92 85 
Waluty. 4, pożyczki kraj. koronowej .| 97 45l 98 25 öy, listy banku hipotecznego 4, złota austryacka . . . .|126 30/126 60] 4% n w "mieopod. | 98 50| 99 4£| państwowe z r. 1854 po ODRA 
Ruble rosyjskie papierowe za 100 . 67 h posyon Pa galio. k aos E 0 ky, A Waet 350! e pr A papierowa. austryacka. . . AA Bh n południowej... GRE this 18 
SPORA PY NIA USTY Ah Listy likwidadyjno Król. Pol. Aih laty galio. fanka kraj. . Bd walauwa a |||] Ea. Eea je A 
Ak 10 adi sa 100 rubli im. wart., oprócz -  |4% listy gal. Tow. kr. ziem. 411. ' PE Or EA ra EASG LERE węg. prem. zr. 1870 „ 100 
Rubl cesarskie . . « « eos > kuponu bież., w rublach kop. | 97 —| 9860]4ahn non n a se Obli Ą Akcye „ regal. Cisy > e « < « 
SPOD a e aasre ie woconen goak by, iadadizisscyjde eiye l ARa: 120 zir. 185 60l186 ot | ste regal, Dunnin oj4. . 
A 3 o. obligacye indemnizacyj , syjskie „| — —| -- — o-austryack. u b iasta Wi zr S 
Papiery wartościowe. Akcye A ropinacyjne . 4' węgierskie .| 97 86| 98 8b więdeńsk. panku związk. 100 „ |159 25|160 26 serbskie 100 krankowe AE 


austr. zakł. kred. ziem. 80 


0 
4 ', pożyczki krajowej galio. . |100 60/101 — i 
h aust. z. kr, dla han.iprzem.160 „ 


50| — — 


4% SDE. DEGENS 6 
4'/, propinacyjne galicyjskie. .| 9% 40| 98 20 


504 — 507 — Metz i: 5 AOBRPIELE LG iks) ` 
węg. budowy u (Bazy. ; 
krodytowe E r. 1858, ORG ZACZ 


(za sztukę oprócz kup. bież.) 
gai syjak. banku hipotecznego .|440 —|450 — 
olei la Endika OPORO 


Listy zastawne 


; i ANN oblig. pożyczki kraj. gal. 
aa 100 złr. im. wart. oprócz kuponu bięż. FEE 


41,%, galio. banku hipotecznego r 16 —|218 ~ A 
à : lwowsko- 3 Sa ij i . Te . ) miasta Krakowa . o o «: » » 
se sia ian als a e » Iwowsko-ozerniowieckiej .|296 —|299 —|. Kurs giełdy warszawskiej. Listy zastawne i dłużne. austr. ban. dla krajów kor.200 „ czerwonego krzyże austryackie . 
Ap SP n ». 510% prem. | 3%, dł pr austr. Tow. kred. 1880 |116 20/116 50] austro'wę ersk. 600 „ „ węgierskie . 
1% galio. Tow. kred. emsk. nieokr. Losy Warsawa 9 tycia itant 889 |117 756/118 60| Unionb + + + 22007 Budola . . © = <. 3 «| 28 
RA » a a n let miasta Krakowa . . . . . -| 27 50| 28 60 R zh XA 54 zast, gal. Ban. hip. z 10%, pr. [110 20111 —| kolei wish e 0 n —| miasta Stanisławowa - . -. « 
O dęta a Tr paiĘ ri li Eo za olo acl _»_ Stanisławowa. . . . .| 45 —| 48 —|5'/, listy zast. Tow. kred. . . . AEI E c ne AE 0 2 7 
rh JĄ galicyjskiego banku. nasa 100 4 161 x orerwonego krzyża. austryackie | 17 30l 18 3 BND PEET EENDE AE A A EWA 100 —100 26 à ynad. 1050 „ 
Sn, Listy zakł. kred. ziemsk. w likwid. | — —| — — Aenea węgierskie 11 70 12 6C r 2 likwi jne Król. Pol; — —| 97 60 m dc „Bal. Tow. kr. ziem. 411. | 98 60| — |. » ? Duka 
Yv Listy zast. Tow. kredyt. ziemsk. ln włoskie . |». zast. m. Warszawy ser. I| — —| — —| 49 R O OSG DE i EANES 
krolestwa Polskiego (=) 3a 100 rahli l węg. budowy tumu (Bazylika) .| 8 70) 940J5% » s a s sV|--|-— 4/1, zast” gal} 3 a 2 mos 152 jk : 1200” dE ; Io soe oeoa ooe 
imiennej wart., oprócz kuponu bież., 5 ; REg TA = f4", austro-węg. banku . . . .|100 -— |100 „ węgier.-galicyjskiej200 „ 
w rublach i kop. . . . . » o „I 98 50/100 ~- i ERE RE 4'/, dłażne prem. węg. bank. hip. |129 70/130 „. wog. półn.-wschod. 200 „ 


w Krakowie, Rynek, L. 30:=FRzeg 
Zlecenia z prowincyi uskutecznia się 9 = 


Wszelkie i wartosciowe, z ooe ARCMA: | 5 
akad, zara | mney, kpa ' Kantor wymiany filii e. k. uprzyw. gal. Banku hipotecznego 


bankno 
ME oda o rysika 


KSIĘGARNIA KATOLICKA 
||Dr. Wład. Milkowskiego 
w Krakowie (84-4-) 
otrzymała i poleca dzieło świeżo wydane 


p. t.: i 
; opowiedział 
X. Jan Milczanowski, 
Prof. dyec. Zakładu teologicznego obrz. łaciń. 
w Przemyślu, 
z 6 rycinami i mapą. 
Cena egzempl. bez oprawy złr. 1-56, 


w oprawie 2 złr., z przesyłką poczt. 
o 25 ct. więcej. 


Sł OS T (161-1-3) 


; Za duszę Ś. p. 
MAURYCEGO Jelity 
Madurowicza 
profesora Uniwersyt. Jagiellońskiego, Ú 

zmarłego 12 stycznia 1894 r., 
odprawi się 
Nabożeństwo żałobne 
|" w kościele św. Barbary 
we wtorek dnia 15 styeznia b. r. 
o godz. 9 zrana. 


(163-1-2) 


| „Za duszę ś. p. 


ada 

| Nabożeństwo żałobne 
| w kościele 00. Kapucynów 

l w poniedziałek 14 stycznia b. r. 
Za 0 godz. 1t zrana, 


Apartament 


elegancki, ślicznie wyposażo- 
|"y. składający się z siedmiu pokoi, z 2 
werandami, ogrodem i wszel- 
kiemi wygodami, jest do wynajęcia 
od 1 kwietnia przy ul. Szpitalnej 
pod L. 38, pierwsze piętro. — |% 
Wiadomość u stróża. (120-1-3)] 


Bso baa Zdrój 
w średnim wieku, znająca się na gospodarstwie 
domowem, posiadająca chlubne świadectwo z kil- 


WIE 


KSIĘGARNIA 


matter iip wirk 


>: poleca: 
A. imi Barscy na Syberyi (1774). 


Fazi. - : 
Bersohn M. Studenci Polac na Uni- 
wersytecie Bolońskim w XVI. i XVII. 
wieku. Część II. 2 złr. 
Chmielowski Piotr. Nasi powieściopi- 
garze, zarysy literackie. — Część II. 
„Józef Korzeniowski. Ludwik Sztyrmer. 
Ignacy Maciejowski (Sewer). Aleksan- 
der Głowacki (Bolesław Prus). Kle- 
mens Szaniawski (Junosza). Mieczy- 
sław Bierzyński (Czerneda). Debiuty 
powieściopisarskie z r. 1885. Złr. 4 20. 
Kartki z życia wygnańców polskich na 
Syberyi. 50 ct. 
Moszyński Jerzy. QObrachunek z „Rze- 
6x4" Stanisława Koźmiana o roku 


(109-2-3) 


Merne: i. i gustowne, 
KAPELUSZE 
poleca po tanich. cenach. MAGAZYN ; 
Aleksandry Łuszczyńskiej 


w Krakowie, ul. Grodzka l. 2, I. p. 
Zamówienia z okolicy załatwia odwrotną 
pocztą. (2500.29-) 


ZNANY ZAKŁAD 


nauki kroju sukien damskich 

p. IKorsidem znajduje się obecnie pod 

firmą K. Peger w Krakowie przy ul. 
Kolejowej L. 16. (111-2-3) 


g Molla Proszków | Wódki 


w oryginalnych pudełkach po 1 złr. 


w KRAKOWIE: 


C. Schaiter i Spółka, — w 


E. Frautz, — w TARNOWIE 
T. Setarff, Jan Nies'ołowski ant 


 KRONDORI 


uznana za najlepszą 1 naturalną. 


Skład Win z piwnic Grand Hotelu 


poleca Szanownej Publiczności wina austryackie, wę- 
gierskie, francuzkie, hiszpańskie, 
i likiery francuzkie, oraz w różnych gatunkach wódki 
polskie, starą bardzo śliwowicę, wyśmienitą starkę. 
Wino stołowe od 80 ent. za litr, butelka 60 centów. 


-* 


CZAS z Piątku 11 Stycznia 1895. s 


BEZKRWISTOŚĆ, BLADACZKA, 
AMENORRHOEA, 


ROSTWOR I CUKIERKI 


DYSMENORRHOEA, ZOŁZY, eto. SCISNIONE 


PIGUŁKI BLANCARDA 


. z jodkiem żelaza niezmiennym |Newralgie mięśniowe, ból zębów, 


B LA l GAR D A bóle żołądka, gościec, etc., ete. 


NOWY UNIFORM | Mloda osoba, : 


sądowego urzędnika, zaraz za połowę Polka, przebywsty, 8 lat w -wyżazej szkole nid 
ceny do sprzedania. — Wiadomość A. muz kalna, poszukuje posady jako nau 
w Krakowie, ul. Grodzka 1. 62, na|ezycielka języka niemieckiego lat do KRECI 

è 3 z askawe ofe lit. J. NA. J. poste restanti 
dole, liczba drzwi 2. (112-2-3) ny p 


od 
Hraków, Słówna poczta, (110-2-3, 
ERN P odejmuję się udzielać lekcyj kroją 


I metodą francuską, którg 
gruntownie posiadam, 


(140-1-) 


poj izy 
Flakon rostworu.... 5 » 


cenaj 1/2 flakon rostworu. 2 75 - 


adam, mogę również a sig 

; Flakon cukierków... 3 » ; patentem. — rzyjmuję wszelkie zamówien 

flakonu 100 pigułek.. 4 i > wchodzące w zakres krawieczyzny. 108-2-3 

cenaj e flakonu pigułek 2 2 skośny majora eran adj; najmniaj Doskonały stary Rum a y. y ( 3) 
akonu syropu...... » 


POMÓC A Józefa Karczmarczykowa 
C':, 40, rue Bonaparte, PARYŻ. 


W Krakowie, plac Dominikański Nr. 3. 
Angielka rodowita, 


dopieroco z Londynu przybyła, jest do umiesz. 
czenia jako dame de compagnies. lub 
do panienek. — Zgłaszać się: ©. C. W. Prze. 
myél poste restante. 


SPRZEDAŻ HURTOWA: BLANCARD& 


i biały Arak 
w znanej dobroci (2649 8 24) 
w Magazynie Juliusza Grossego 


w Krakowie, 
Rynek 28, 


4 > a 


> 
4 r < > 


SKŁA 


4 


DY 


Pałac Spiski. 


francuskiej 
i soli Molla 


a 
w plombowanych flaszkach po 90 e. 


mają następujące firmy : 


Wiktor Redyk aptek., Konstant 
w BRODACH: K. Kulak aptek., — w CZ 


Senzacyjny najnowszy wynalazek! 
neumatyczna ręczna maszyna do prania 


22 U TW HED H TW BOG 


Patent austryacki 1. 2084, patent węgierski 1. 1046. 


Cena złr. 3:50. 
(Za nadesłaniem złr. 3:90 dostarcza się takową do każdej stacyi pocztowej, 
į opłacona). ) $ 
Jak publiczne prania dowiodły, czyści ten aparat bieliznę 
w najkrótszym czasie lekko, w sposób zupełnie tejże nie szko- 
dzący, wskutek czego może być uważanym jako najlepszy. 
i najtańszy sposób prania. (2981-10-30) 
Do nabycia w składzie maszyn i przyborów technicznych 
F. Lorda w Krakowie, ul. Grodzka L. 48, jakoteż we 
wszystkich większych handlach naczyń kuchennych i 


materyałów. 


Zakład tapicerka dekoracyjny 
i MAGAZYN MEBLI 


= 
głosy tutejszej Szanownej Publiczności, ;że 


Seidlickich 


J Macura aptek., 


Arcyksiężnej Stefanii 
Szezawa 


Zdrój szczawiowy obok Karlghadu 
Woda stołowa — Woda lecznicza, 
General. zastepstwo dla Galicyi i Bukowiny 


SKA _ Mendrochowicz i Schenker 


we Lwowie, ul. Sybkstuska 1. 22. 
Główny skład w Krakowie 
J. Hanaka, Mag, Farmacji, ul. Szewska 5. 


(153-42-52) 


pokoje ja 

pokrycia meblowe tak krajowe 
wełniane, plusze, aksamity. 
do okien, dywany, 


pledy podróżne, poduszki, parawany i wszelki 
racyjne. 


alne it. p. polecamy w wielkim wyborze - 
materye jedwabne, 

portyery, firanki, story 
materace, kołdry, 
e przybory deko» 
(2970-7-10) 


St. Stachowski i Br. Kiełpiński. 


w Krakowie, ul. św. Tomasza, 


szampańskie, koniaki 


n Medaille d'or 
i F AENA a 
1863 z jej autorem i z tegoż prży- Wyńczenie zupełnego kroju 12 złr. 50 et. Cenniki na żądanie opłatnie. (2369-10-10) = A © EE le Ë : z 
a e R A LA Ia Za” ENI 
Szekspir W. DZIEŁA D (TYCZNE P k z pa | A pi- p 3) M A | 3 £ 
wydanie kompletne w l2-tu tomach 0SZU uje SIĘ p acl ár £ A af UJ VĄ HDR F s 
"x rycinami tytułowemi, w przekła-| - SEa z £ Id, met „TĄ Ę SIE RS 
-dzie L. Ulricha, z objaśnieniami J. Lw pobliżu miasta, pod budowę domu. aE EE AE 2] È laf y di EC AR 3 z 8 
Kraszewskiego. Tom V. Romeo i Ju-| Warunki piśmienne podać należy pod " [E53 eses FTIA por” A LR o WYSŁOWEJwĄg (AA, | E " 
kie Tom YL Koryohiit -St Ni nostóżotć Krab, PE a e Haen 3 f otit g RU ANE O MRS PNE È 
* lan, Antoniusz i Kleopatra. — p (90-2-3) Q is: Gdgniotki; bapaezdn ia. t. Ak x Boć Poer E A Si E d KIE 7 Ry Generalny Sktad dla Królestwa R 
T twardą skórę na podeszwach Aeara e 2. Galicjit Lodomergi z Wielkie Księstwem 
ARA i piętsch, na brodawki i PERAS 888 02M RA IŻASBE z. rakowskiemo Rzeszomie a Antoniego Karnitskiego. 
NAJWIĘKSZY SKŁAD NX wszelkie inne twarde Liczne f 3 ASARAS z% 5 Rodi REE, 
s = PA narośla skórne. podzięko- Baan EEs EDN AE Cena za pudełko ALPESTRE na 2 f litra likieru żółtego . 75 ct. (2814-27-104) 
maszyn do szycia g-a Skutek poręczony. wania są do dE EEE BSE onge za pudełko „ALPESTRE ną 2 A litra likieru zielonego 85 ct. 
p S-F- przejrzenia Ao 48: a= Serviette Hiygieniqne zamiast pudru do > płci twarzy, pudełko wystarczające na 
= (wyłącznie syst. Singera) A i R w głów. składzie SRG PEM OM| | dwa miesiące za 1 złr. 95 ct. w MMrakowie skład u Józefa Hanaka, ul. Szewska L. 5. 
| | (37-180-) moaytowyim: | RER EE zę BSEL> 
0/. Wanig lego L. Schwenk’s Apoth. ge ERREFE 
wicza. 2 tomy. 5 zł. (1621-3, NASTĘPCY spr Selanng-Wien. jd ĄPZĘZE 4% PRAWE 
-_ Waliszewski Dr. Karol, Ostatni po- pi ER Rynek „Tylko prawdziwy, jeżeli każdy BE SEP EFR AES ES ; , 
gel polski do porty Ottomańskiej, SE AREA r a pi o Widza RR DEE nie sprawia przestrachu! 
Zk akta legacyi stambulskiej Franciszka Na płaty od 28 zir. żej ć bok umieszczony znak ochron. i pod- EE ŻZACZEZSAO pałentowanego 3 j Używająe 
F Piotra Potockiego. 2 tomy. 12 złr. gotówką o 10%, taniej" eaan arogo mależy na nie uważać i nie $ FROSTE SEREEE | pierze się 100 sztuk bielizny przez 
ko ZOO niewartające naśladownictwa odrzucać, | A FEER ZE Eda] MYDŁA MU RZYŃSKIEGO pół dnia "Diaałalny pięknie. 
a OGRODNIK P y 3 © TARNOWIE 3 Niaiotowki, w STANISŁAWOWIE Da Bap AIBKEŚA osie; ana "e b njwają ore 
, żonaty, 32 lat mający, który praktykował w wię- i a ' 3 —__ kiego inne ła, 
i. kaayo prakhadach ogrodniezych — poskujo po A A MYDŁA MURZYN SKIEGO ioen jansko eydis 
| naa kamoo. 70% P, Gumni. em, w ieści zę | i atentowanego ierze się bieliznę tylko raz 
à ska p. Tarnów. (118 1-3)]z obszernem podwórzem, w śródmieściu ła ; pierze się znę ty 
f mw | LWOWA położony, jest do sprzedania. Dr WSKAZOWKI DLA PALĄCYCH PAPIEROSY. MYDŁA MU RZYŃSKIEGO nie jak zazwyczaj trzy razy. 
| sie pó Winowski, Suchostaw poczta, (105-2-5) : Vizwpjae ! 
! S > S patentowanego nie będzie nikt więcej prać SZCZOt- | 
s 3 Ę z A Kto ceni swe zdrowie, ten powinien być oględn > ki iub używać tak szkodl 
POWT OGIWSZY [l zir (WIA, Poszuki f G| kam | en | ( i wybrednym nawet PADO tutek cygaretówyśić MYDŁA MURZYŃSKIEGO SPE d Belma (8-16 50) | 
jj - N |71 e y {i 
j ORC Lajt . pad | f J Jak można ocenić dobroć tutki cygaretowej ? patentowanego Yzczędza się czasu, paliwa i sily | 
i ratów i szat kościelnych, haftów i restau- niewieik:ej do nabycia. — Właściciele 1) Dobra tutka cygaretowa nie sprawia w ustach goryczy, pieczenia MYDŁA M URZYŃN $KI EGO HTE HEE AC R ustania, 
i racyi uszkodzonych zabytków. (119-1-3) zechcą piśmiennie podać opis i Wa-|w krtani i na jezyku, suchości i drapania w gardle, wreszcie nie pobudza do rzeczoznawcę p. Dra Adolfa Jolega. | 
8 Emilia Pydynkowska, runki pod lit. St. W. poste restante| kaszlu. a SZ : : Do nabycia we wszystkich większych handlach korzennych i towarów spożywczych, 
E | 3 s ' 89-2-3 2) W czasie palenia, bibułka powinna nadzwyczaj mało naciągać tłaszczem s = : 
3 w Krakowie przy ul. św. Anny Nr. 5. Kraków. ( ) i nieczernieć, jeżeli tytoń jest włosisty i niezbyt wilgotny. Główny skład w Wiedniu, E., Renngasse 6. 
— 3) Spala się równo z tytoniem, zaś popiół tytoniu powinien być je- | mamma 
; Z r. 5 gk 10 dziennie pewnego 


REF 


Prawdziwe Pastylki 


VICHY) 


| PASTILLES VICHY-ATAT 


aprredaja się -w pudełkach 
metalicznych opieczętowane. 
WYMAGAĆ NALBŻY STEMPEL 
: RZĄDOWY 


każdego (także poboc b Bay aa ; 
azaego (także poboczny zarobe aje większ 
A dóm Mandoia w Ożechiech Cent 

Wyjaśnienia i listy do NMercantii-Rureau, 
Landskrone (Böhmen). (1838-1-3) 


zwęglonej 
4) Nie 


Te spalając 
i na języku. 


| Złoty medal na wystawie powszechnej 


i fizycznych 
a w Paryżu 1889. 


sprzedaż w głównych aptekach. 


PORA KĄPIELOWA 


Palący 


ANT. KIENDL 
(Gegriindet 1848) 


Wien, VIII. Josefsg. o. 


(2782-20-30) 


KONIAK 


stary z wina własnego chowu, dostarcza 
opłatnie 4 butelki za 6 zł, 2 litry 8 zł., młody 
2 litry 4 zł. 80 et. Benedykt Hertl, wlas- 
ciciel dóbr, Schloss Giolitsch bei Gonobitz, 
Steiermark. (65-3-53) 


FEINSTE QUALITAT- 


LEICHTLÖSLICHER CA 


sgiebiq : 1KS=200TASSEN"= Nahthafi™ © 


- Czcionkami Drukarni „Czasu. * 


Józef Rudnicki w Krakowie, Rynek, hotel Drezdeński, 


dnostajnej barwy popielatej a nie pokryty czarną, żywicowatą warstwą 


m w dotknięciu palcami 


Powyższe próby oparte na naukowych i ścisłych badaniach chemicznych 


zawierają cellulozę. 
l ten właśnie zatruwa 
robić tutki nieklejone. 
Od czasu istnienia fabryki „Noris“, 
znawcą. — Nie kupuje bowiem tych tutek, 
lecz te, które posiadają własności podane przez fabrykę „Noris“. 
Pewną gwarancyę za znakomite i rzeczywiście dobre tutki cygare- 
towe z prawdziwej bibułki „Le Houblont daje fabryka „Noris“. 
Przy zakupnie należy 
na pudełku jest marka ochronna „Łabędź, 
Dla robienia doświadczeń 
„Noris“ przesyła na żądanie okazy swych tutek. Podane 
doświadczeniu i ścisłych badaniach naukowych. 
wości wyż podanych pewników. 


Tutki „Noris“ utrzymują na składzie trafiki i znaczniejsze handle. 


telefonu Nr. 15, poleca: 


bibułki. 
powinna być zbyt cieńką i przeźroczystą , 


Tylko wtedy prawdziwy, jsżeli trójgraniastu flaszka zamknię tą 
jest poboczną opaską (czerwony i czarny druk na żółtym papierze). 


DOTYCHCZAS NIEZRÓWNANY!!! 
W. MAAGERA prawdziwy oczyszczony 


TRAN Z WATROBY NIErUSÓW 


(w prawnie ochronionem opakowaniu) 


Wilhelma Maagera w Wiedniu. 
Badany przez najznakomitszych lekarzy, a wskutek łatwego tra- 
S wienia szczególniej także dla dzieci polecony i zapisywany we wszyst- 
$ kich tych wypadkach, w których lekarz chce sprowadzić wzmocnienie 
iea [5 całego ustroju, szczególniej piersi i płuc, przybytek wagi 
st ciała, poprawienie soków, oraz wogóle oczyszczenie krwi. 
Flaszka po 1 złr. jest do nabycia w skł dzie fabrycznym w Wie- 4 
| dniu REE./8., Heumarkt Wr. 8, tudzież prawie we wszystkich 
ptekach austr.-węgierskiego państwa. 
W Krakowie mają na składzie pp. F. Gralewski apt., Wi- 
ktor Redyk apt, Konstanty Wiszniewski apt., Btanistaw 
Feintuch kup. s . (151-10-18) 
Główny skład i rozsyłkę dla państwa austr.-węgier. ma 


W. Maager w Wiedniu, IIl/3., Heumarkt Nr. 3. 
Naśladowania będą sądownie ścigane. k 


; Rządea Drukarni Józef Łakociński, | 
Rekawiczki zimowe, wełną, pluszem i futerkiem podsz . 


yte. — Cena rękawiczek 
wełnianych od I do 4 złr,, skórzanych od złr. 2:50 do 6 złr. (2810-5-) 


A S O WORSE PRECZ A EA Ia a ONA E 
<P" m. OS py z - ORY 4 5 >. C x 


tylko przeświecającą, 
wilgnąć, bo zawiera CELLULOŻĘ (drzewo) i glicerynę. 


się, odurzają, i wywołują krztuszenie się, pieczenie w ustach, krtani 


, Oraz na doświadczeniu, wytrzymują Tutki cygaretowe fabryki 


„NORIS* W KRAKOWIE. 


papierosy winni odrzucić tutki nieklejone (maszynowe), bo te zawsze 
Celluloza spalając się wytwarza dym o własnościach czadu 
organizm. Tylko z bibułki zawierającej cellulozę , można 


każdy palący papierosy jest rzeczo- 
które mu zachwalają lub narzucają, 


wyraźnie żądać tutki „Noris i pilnie baczyć, czy 


porównawczych z innymi wyrobami, fabryka 


(2944-8-) | 
Papier z fabryki Braci Fijałkowskich w Bielsku. 


KIT aa zz RE P SERC wi Rafi W W udo 10 POPOWE: WPA a 
ZA zde KZECZ Ia ZYC = 


(106-2-8) 1. 


N 


oddzielne 


pocztowej. 


= 


W chy 
kow pow 
garyi, St 
wysłał, r 
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